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(Rozbiór Turcji między Auglią a Moskwą po 
Aienowiony, —- Austrja przyłączyła się do tego 
rozbioru ża cenę Bośnii i Horcegowiny. — Wy 
chodźcy bośniaccy. - - Dla czego *strzymywany był 
ich powrót do demów? — Wydział krajowy j 
przygotowemia do sejmu. — Sankcja nstaw ugodo 

ch. — Formałność odroczenia Rady państwa. — 
Odprawa sejmu węgierskiego. — Nationalbank.) 


Rozbiór Turcji. oto jest eel umowy anglo- 
moskiewskiej z d. 30. maja. To wszystko, co się 
obecnie uchwala na kongresie, ma to pod formą 
adzielnej Bułgarji, autonomicznej Rumelii, pro- 
tektoratu angielskiego nad. Turcją pozostałą lu 
okupacji tej lub owej prowincji. nietylko przygo 
tować rozbiór Turcji, lecz pod temi formami 
istotnie tego rozbioru dokonać. Umową angielsko- 
moskiewską podzieliła się Moskwa z Anglią Tur- 
cją azjatycką, bez pytania się innych mocarstw. 
W zamian za to przypnszczenie Abglii do łupu 
w Azji, Anglia poczyniła Moskwie ustępstwa w 
europ-jskiej Turcji, dozwoliła zaboru bossarabii 
rumuńskiej, ujść Dunaju i pólnocnei Bułgarji z. 
Wazrną i Sofią, a oprócz tego takiego urządzenia 
Rumelii, iżby zabrać ją mogła Moskwa w jak 
najkrótszym czasie. | 

A że to wszystko zdziałane było zs pośre- 
dnictweim berlińskiego gabinetu, więc hr. An- 
drassy przystąpił do tej umowy, przystał na 
wszystko, co Anglia i Moskwa między sobą uło- 
żyły, ale pod warunkiem, że do tego rozbiorowe- 
go przymierza będzie i Austrja przypuszczona, i 
otrzyma także część Turcji. Dzienniki donoszą, 
Że między Amstrją a Moskwą już stanęła osobna 
umowa o zajęcie Bośnii i Hercegowiny przez 
wojska austrjackie. Jedne jednak telegramy 
twierdzą, iż na to przystała i Anglia, drugie, że 
Anglia opiera się okkupacji Bośnii i Hercegowi- 
my. Prawdopodobniejsze jednak jest, że Anglia 
w tej kwestji, jako dla niej obojętnej, zachowuje 
się obojętnie, co na obie strony tłumaczą, a tyl- 
ko Niemcy oświadczają się zapewne za zaborem 
Rośnii i Hercegowiny, bo one od dawna Austrję 
pchały w tym kierunku. i 

Pomimo tego wątpić jeszcze można czyli 
kongres da Anstrji mandat do oknpacji Bośnii i 
Hercegowiny, bo Włochy niezawodnie będą temu 
przeciwne i położą warunek kompensaty dla sie- 
bie. Turcja — rozumie się samo z siebie — 
będzie się okupacji nawet czynnie sprzeciwiać | 
Jeżeli Austrja tam wkroczy, to zapewne tylko 
na podstawie porozumienia z Moskwą i Niem- 
ami, i wobec milczenia Anglii. "w 
Turcja w nierajlepszej jest komiżywie z Au- 
rją. Podniosła ona świeżo zażalenia, iż komite- 
które rozdzielają rządowe wsparcia wychodź- 
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roga, jaką szła pani Jułja od kolebki aż 
chwili, kicdy na nią zawołano „żonó!” a 
droga, jaką szły jej dzieci, różniły się tem po- 
między sobą, że tamta była tylko błędną, był 
gto manowiec — a manowiec może niekiedy wy- 

prowadzić dokądsiś; ta zaś prowadziła do celu 

wytkniętego i widnego, do celu, którym jest 
mże prowadzony, własne jego ja, postawione 
na ołtarzu niby na to, ażeby z ołtarza tego po- 
mknęło wprost do nieba. Na to, najprzód, nie 
trzeba mu mądrości ziemskiej, owych wymy- 
ów ludzkich, czyniących jeno dystrakcję zby- 
sczną. Ten to właśnie był punkt, który pani 
Julji najmocniej dogryzał. Oburzała ją obojętność 
męża, we względzie naukowego dzieci kształce. 
nia. Uczyły się one wprawdzie, ale tak jakoś od 
niechcenia, że rozpacz brała. Nauczyciele i me- 
trowie, co do nich przychodzili, spędzali czas nie 
na wykładach, a na umawianiu się i szarpaniu 
Z niemi, znajdującemi zawsze rację do nieuczenia 
się lekcji i nie robienia ćwiczeń. Do tego dołą- 
czało się lekceważenie nauki, wytwarzające chi- 
mery i kaprysy. Na to wszystko rady nie było. 
Jedna tylko bona umiała je powściągać i łago- 
dzić, Interwencja pani Juljj okazywała się naj- 
częściej szkodliwą. Czuła się też prawdziwie nie- 
szczęśliwą. 


oe A 


Wobec uczenia tego, cóż za znaczenie, co 
tość mogły mieć w jej oczach honory, 
ją w towarzystwie spotykały ! 


poważna i poważana, zajęła się nią 


„dzi jeszcze z czasów rzeczypospolitej Krakow- 


We >uwowie, Sobota 
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Pań rę zoom, 


com bośniackim, w Dalmacji i Kroacji przeby- 
wającym, wstrzymują namową lub groźbą tych 
wychodźców od powrotu do swych domów. Swie- 
żo, gdy pod Kninem jedna część wychodźców 
ruszyła tajnie przez granice do domów swych, 
zebrać się mieli miejscowi mieszkańcy i inni 
wychodźcy i ruszyli w pogoń za nimi, a gdy ich 
dopędzili, bardzo wielu ranili lub zabili, a re- 
sztę zawróciłi znowu na terytorjum austrjackie. 
Ciągle mówią tym wychodźcom, Że lada dzień 
wojska austrjackie wprowadzą ich z tryumfem 
do ich ojczyzny, gdzie dopilnują, 


im domy. W języku dyplomatycznym nazywa to 
się przywróceniem porządku w Bośnii i Herce- 
gowiny! I wy«azując konieczność wprowadzenia 
pod osłoną wojsk austrjackich wychodźców bo- 
śniackich i hercegowińskich do ich domów, i do- 
pilnowania, aby ich tam nie krzywdzono doma- 
ga się to Andrassy od kongresu mandatu do 
wkroczenia i okupacji Bośnii i Hercegowiny. 
Ażeby zaś mieć ten argument, trzeba było 
wstrzymać dobrowolny powrót wychodźców do 
Bośnii i Hercegowiny, gdzie już oddawna panu- 
je zupełny spokój. Już oddawna byliby ci wy- 
chcdźcy wiócili, gdyby im się zaprzestało było 
wypłacać wsparcia. 


W sprawach szpitalnych Wydział krajowy 
przygotował dla sejmu dwa dalsze projekta, a 
mianowicie pierwszy względem pomnożenia le- 
karzy i urzędników w szpitalu dla obłąkanych 
na Kulparkowie (co do sił lekarskich, nieobsa- 
dzona dotąd posada trzeciego etatowego lekarza 
starszego ma być zamienioną na dwie posady 
, "oeników); drugi zaś względem nowego etatn 
lekarzy, urzędników i słng, tudzie+ nowego sta- 
tutu po połączeniu szpitali św. Łazarza i św. 

ucha w Krakowie. Etat ów ma być powiększo 
ny, choć nieznacznie (liczba lekarzy wynosić ma 
16), płace zaś w ogóle zrównane z płacami funk- 
cjonarjnszów szpitala lwowskiego. Statut nowy 
wydać trzeba koniecznie z powodu wspomniane- 
go połączenia obu szpitali krakowskich, tudzież 
z tego powodu, Że dotychczasowy statut pocho- 


skiej z r. 1839, i właściwie nie istnieje, bo ca- 
ła prawie administracja opiera się na innych, 
póżniejszych rozporządzeniach. Określenia doty- 
czące specjalnych właściwości, mianowicie ma- 
jątków szpitalnych, pozostają nietknięte. Nowy 
etat i statut ma wejść w życie od Nowego roku. 


Niezałatwiony na zeszłorocznej sesji a wzo- | 


rowy projekt swój ustawy budowniczej dla miast 
i miasteczek Galicji, z wyjątkiem Lwowa i Kra- 
kowa, Wydział krajowy ponowił, poczyniwszy 
niektóre drobne zmiany. 


, Wszystkie ustawy ugodowe otrzymały sank- 
cję cesarską. Jednocześnie donosi telegram, 
rząd zdecydował się orzec odroczenie Rady pań- 
stwa. Jestto formalność, ale mająca pewue zna- 
czenie. Gdy bowiem Rada państwa ukończyła na- 
rady nad ustawami ugodowemi, prezydenci o- 
świadczyli, że dzień następnego posiedzenia bę- 
dzie powa zakomunikowany na piśmie. Taki 
sposób odroczenia nie wpływał bynajmniej na za- 
mknięcie posłom dyet. Wyraźnie zaś odraczać se- 
sją nie wypadało, ponieważ w razie zapadnięcia 
odmiennych uchwał w sejmie węgierskim, mogła 
się okazać potrzeba nagłego zwołania ponowne- 
go. Dopiero więc teraz, gdy już ugoda niewąt- 
pliwie załatwiona; rząd dopełnia formalności. 

Cesarz udał się do Pesztu, gdzie d. 30. bm. 
nastąpi uroczyste zamknięcie sesji sejmowej. No- 
we wybory do sejmu węgierskiego mają być roz 
szczególnie. i wprowadziła ją do wszystkich sto 
warzyszeń i bractw, którym prezydowała lub 
patronowała. To jej rozrywkę niejaką sprawiało. 
Praktykowała miłosierdzie na szeroką dosyć 
skalę, w czem dzielnie i ochoczo pomagał jej 
mąż, który w tym względzie życzenia jej wy- 
przedzał, myśli odgadywał. Odziewała nagich, 
karmiła głodnych , przytem zaś z boku, objekty- 
wnie, przyglądała się życiu wielkiego świata, pę- 
dzącemu niby na łyżwach w kręgach i zwro 
tach bez rymu i sensu. Wszystko to za- 
stanawiało ją i bawiło nawet potrosze i kto wie, 
na czemby się to skończyło, gdyby nie wypadek 
jeden, który ją, mówiąc figurycznie z nóg po- 
walił. 

Siedziała razu pewnego w salonie, w pogo- 


towiu do przyjmowania wizyt, gdy nagle stauął Spodziewam się, 


przed nią brat, z zawiniątkiem pod pachą i ze 
szpicrutą W ręku. Zoczywszy go wchodzącego, 
wstała na jego powitanie, lecz stanęła w osłupie- 
niu prawie. Przeraził ją wyraz oblicza jego, zdu- 
miła głowa nisko ostrzyżona z pozostawieniem 
dwóch loków nad skroniamii. 

— Fredziu 1... — krzyknęła. 

—_ Gdzie twój maż ?.. — odparł z przyci- 
skiem wściekłości tłumionej. Twój mąż?.. twój 
niąż ?... 

— Nigdy o tej porze w domu nie bywa... 
Na posiedzeniu... 

— Ha!.. poszedłbym, gdybym mógł, na 
e i krawaszem — tu szpicrutę do góry 
ę bym mu publicznie po- 
chciałem więc 


posiedzeni i 
podniósł — fizjognomje 
znaczył... publicznie nie mogę, 
uczynić to na osobności... 


— Cóż to jest?... 
— Co jest?... Jest to — odrzekł gestykulu- 


jąc —- że mąż twój jest to oszust skończony ?... 
oszust artysta!... oS:ust mistrz !... 


—- Fredziu !.. na Boga... 
— Ha hal... Oszustów takich nie bywało 
jeszcze pod słońcem... Langrand przy nim bła: 


wizytowały ją wszystkie panie, którym |zen... Tellusy mu trzewika u nóg zawiązać nie 
izyty pierwsza porobiła. Hrabina Ypsylon, | warci. 


— Ależ ja nie wiem o niczem [kry 


ażeby ich za-: 
opatrzono we wszelkie potrzeby i odbudowano 


nawet dla miłości własnej byłoby wal- 
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pisane na termin pomiędzy 10. a 20. sierpnia, 
lecz już teraz stronnictwa tamtejsze zabierają się 
do przygotowań. 

Telegram doniósł, iż walne zgromadzenie a- 
kcjonarjuszów Nationalbanku d. 26. bm. wszyst- 
kiemi głosami przeciwko trzem, zgodziło się na 
uchwalone wobu parlamentach ustawy bankowe. 
Właściwie było czterech opozycjonistów : Wiesen- 
berg, Seutter, Saxinger i dr. Waidele. 


Sprawozdanie posólskie. 
Do Szanownych Wyborców miasta Liwowa ! 


Kandydując o krzesło poselskie, przyrzekłem 
wam szanowni wyborcy, że po zamknięciu ka- 
żdej sesji będę zdawał wam sprawę z moich 
czynności. Ponieważ dla przeszkód od woli mojęj 
niezawisłych, dopiero za kilka tygodni zdełańą 
wpośród was stanąć, przeto uważam za swój 
obowiązek zastąpić żywe słowo, choćby pisem- 
nem na razie sprawozdaniem. Uczynić to muszę 
tem bardziej, ile że nie zatarło się jeszcze wra- 
żenie wy:ołane zajściami w polskiem Kole po 
selskiem. Jaki był właściwy tych zajść charak 
ter i jaką w nich rolę odegrał wasz poseł, o tem 
dowiedzieć się bez zwłoki, niezaprzeczone macie 
prawo. 

Milej niezawodnie dla polskiego serca, po- 


czyć na szerokiej arenie wspólnie z rodakami w 
obronie praw i interesów kraju, niżeli ścierać 
siły na walce ze swoimi, Są jednakże sytuacje, 


w których ta ostatnia walka staje się konie-/ 


cznością i obowiązkiem. Gdzie wola kraju zbio- 
rowo ma się wyrazić, tam musimy najpierw roz- 
prawić się między sobą, aby zbiorowy wyraz od- 


powiadał temu, co za zgodne z dobrem powsze-: 


chnem aważamy. Dlatego więc spory w łonie de- 
legacji galicyjskiej nie są ani nie-obywatelską, 
bratobójczą walką, ani też rzeczą błahą i nie 
uieznaczącą. Od rezultatu ich zależy kierunek i 
sposób działania prawnej reprezentacji najswo- 
bodniejszego stosunkowo odłamu naszej ojczyzny. 

Kandydatura moja była kandydaturą walki 
przeciw dotychczasowej polityce Koła polskiego. 
Chciejcie panowie porównać działanie moje z pro- 
gramem, który swojego czasu przed wami rozwi- 
nąłem, a przekonacie się, że pozostałem mu wier- 
nym tak eo do ogólnej dążności jako też co do 
zapowiedzianych środków działania. 

Zastałem — bo w Kołe połskiem te same, 


lndzi najlepszej woli ale właśnie dłatego trndnych 
do zażycia, bo nie mogących pojąć, co im za- 
rzucamy i czego od Rich chcemy. 

Co im zatzneamy ? Oto że przyzwyczaili się 
patrzyć oczyma k'lku menerów ze szkoły pseado- 
konserwatywnej, że idąc za nimi zeszli z szero- 
iego narodowego gościńca na manowce wrzeko- 
mego utylitaryzmu, który w rzeczywistości jało- 


wym się okazał, że wierność zasadom wykreślili | 


ze swego słownika, że postradali wiarę w potę- 
gg i w praktyczną wartość idei. 

Co im zarzucamy? Oto że stracili czucie z 
krajem i jego opinją, zasklepili sig w sobie i 
stali się koterją drażliwą, stronniczą, podejrzli- 
wą i despotyczną, oligarchią jakąś bez miłości i 
telerancji dla innych. 

Co im zarzucamy? Oto że wzięli sobie za 
główną dyrektywę uczucie własnej i kraju nie- 
mocy, Że uczucie to zabiło w nich ducha inieja- 
tywy. dzielność, odwagę, że za najbezpieczniej- 
szą rzecz poczytali bierność i nieruchomość, że 
stali się ciałem na pół niemem, życia i ciepła 
pozbawionem. 


— Nie wiedziałem i ja... Opowiedziałbym 
ci ze szczegółami, ale czasu mam mało; prze- 
jeżdżam z jednego dworca na drugi, i wpadłem 
tu, po to tylko, żeby mu smagnień parę po twa- 
rzy na pamiątkę zostawić i zmiatać dalej... Opo- 
wiem ci jednak w krótkości... 

w Mój Boże !.. — westchnęła pani Julja. 

— Wiesz ty, że bank ów* w Szarogrodzie 
na to był tylko, ażeby pieniądze w szarogrodz- 
kiej okolicy wypompować ?. Mąż twój pompo- 
wał, z początku do spółki z żydami, następnie 
sam, pompował i wypompował... wypompował 
dla siebie dobra ziemskie za miltonów parę, dla 
innych ruinę... Mąż twój pompował od pierwszej 
założenia banku chwili i, gdy” już, pompować nie 
|było co, podstawił mnie... No,' oż i historja cała... 
że nie chcesz [ażebym ci opo- 
wiadał o księgach i rachunkach pochłaniających 
Motowidło, Dolinę, Kotliszcze etc. etc. i piętnu- 
jące mnie stygmatem, bankructwa... Mąż twój 
czysty, o! czysty 1.. 

Podniósł rękę w kułak zaciśnioną i zębami 
zgrzytnął. 

—- Czystyl.. A gdybyś ty widziała była 
Wrębinę, z jaką furją wpadła „ gdybyś słyszała, 
co ona śpiewałal.. Czy wiesztty, że mąż twój 
miał z Wrębiną romans i żę romans ten był 
banku fundamentem ?.. Wiesz ly O tem?.. 

Pani Julja za głowe się rękami schwyciła. 

— Wiedziałaś ty o tem?..| 

— Fredziu .. litości !.. ) 

— Tyś o tem nie wiedziała, a to przecie 
rzecz dla ciebie ciekawa .. Wręba umarł... Mar- 
szałkowa i Wrębina, Gałacer i Gaęiuńcia muszą 
się za łaskawym oglądać chlebem... Ja... ja za- 
brałem, co się zabrać dało, wyppóżniłem kassę 
i jestem w podróży do Ameryki. Moje hrabstwo 
i moje nazwisko zostawiam tu, | przebieram się 
w chałat żydowski i... 


Mówiąc to, zrzucał z siebie pospiesznie odzież 
zwierzchnią, rozwinął zawiniątkoj, wydostał z one- 
go ubranie zupełne żydowskie, włożył takowe na 


siebie i dokończył: i 


— «.„bywaj mi zdrowy, kraju kochany *.. 


( 


29. Czerwca 1878. 
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Że ciało takie ma największy wstręt do 
wszystkiego co tyiko na reformę zakrawa, jest 
rzeczą zupełnie naturalną. Zamiar ruszenia g0 
z posady wydaje się jego członkoń zamachem 
na własny ich spokój i osehę, a zarazem świę- 
tokradzkiem targnięciem się na formy święte, 
przez czas stężałe. Po pierwszych jaż usiło<"8- 
niach mniejszości, aby się zorganizować, zaczęła 
większość traktować nas jako ludzi niebazpie- 
cznych — co mówię? jako osobistych nieprzy- 
jaciół Rwały się przyjaźne i dobre znajomości, 
zwykłe nawet formy towarzyskie przestały obo- 
wiązywać, stałym przedmiotem porządku  dzien- 
nego został k omeraż... Podjęcie jakiejkolwiek 
Sprawy narażało nas na posądzenia częścią _po- 
kątne, częścią jawnie w oczy nam rzucane. „Wam 
nie 0 to idzie — mówiono nam na posiedze- 
niach — wyście tu z innemi przyszli zamiarami, 
my wiemy do czego dążycie.* Korzystając z pra» 
wa zawarowanego regulaminem Koła, wręczamy 
pewnego razu przewodniczącemu wezwanie pię- 
cloma podpisami zaopatrzone, aby dla rozpozna- 
nia jakiejś kwestji posiedzenie zwołano. „Ależbo 
panowie drażnicie Koło temi ciągłemi posiedze - 
niami* zanważa przewodniczący, a jeden z człon- 
ków większości woła z oburzeniem dosłownie: 
„Przyszły jakieś lutry i chcą nas 


reformować |. 


Ale istniała jeszcze i inna przyczyna, która 
roznerwowywała większość i wprawiała ją w 
jakiś stan gorączkowy. Chodziło o jawność, któ- 
,ra w skutek naszego a w szczególności mojego 
działania coraz więcej do Koła się wdzierała. 
| Było to wprost przeciwne dotychczasowej prak- 
| tyce. Chociaż statnta tylko wyjątkowo nakazy- 
wały tajemnicę, nikt nie zadawał sobie pracy, 
aby systematycznie i szczegółowe oświecać pol- 
ską powszechność o działaniach delegacji ; przez 
„długie lata była ona z własną i kraju Bzkodą 
jakby obłokiem osłoniętą. Przekonany, Że z u- 
,Staniem tej faktycznej tajemnicy Koło polskie 
„pod wpływem opinii publicznej musiałoby się 44- 
(rodzić, dążyłem z samego początku do tego, aby 
z łona mniejszości wytworzył się komitet, któ- 
jryby redagował sprawozdania z posiedzeń Koła, 
jl ze swgim podpisem w dziennikach krajowych 
.ogłaszał. Gdy nie można hyło doprowadzić do 


| 


tego, zacząłem sam na własną rękę posyłać 0d poczynionych — wszystko nadaremnie. 


| - : Ulani h. 
BRaczkowa 
; senni 
Menęm 


Ftok XWIIL. 


Frzedpłatę i ogionzenia przytfmują! 
Wa LWOWIE ao „Gazety 
Narodowej* Plac Halicki w pałącu W. 
eckic Ogłoszenia w PARYŻU przyj. 


p. Haasenatein ut Wogle. 
4, się za opłnią 8 za:słów 
jednego wiersza drobngu uet= 
8 nieopieozętnuwsur nie 
ulegają frankowaniu.  Manuskrgpta drok:w Bł: 
swzacaję się, lces bywają miszssone. 


iSkrzyfiskiego wyszło, a ten telegram o Kole w 


Nowej Pressie niezawodnie we Wiedniu zfabry- 
kowany.* To były wielkie preokupacje Koła, to 
przedmiot nie tylko prywatnych rozmów lecz ca- 
łych posiedzeń. Najwięcej mowców zabierało w 
Kole głos, najgorętsze toczyły się debaty, gdy 
szło 6 to, czy w korespondencji mojej słowa p. 
Duiajawskiego w Kole wypowiedziane wiernie 
zestały streszczone, czy wypada coś zrobić z po- 
woda. listu p. Janki o działalności posła Hans- 
nera, prztz czyją niedyskrecję przekręcony jakiś 
fakt dostał się do Pressy itp. „Czy wiesz — 
powiedział mi prostodnsznie jeden ze świeżo wy- 
branych posłów nie występujący dotąd na are- 
nie publicznej — że nie domyśliwałem się, iż 
Itak wygląda polityka ?* 

Wobec tych stosunków, przyszliśmy w łonie 
mniejszości już w drugiej połowie lutego do 
| przekonania, że wypada nam liczyć się nieco 
więcej z drażliwością Koła, gdzie ciągłe burzliwe 
zajścia robiły pobyt w niem wprost nieznośnym 
i niemożliwym. Przestano więc zwoływać tak 
zwane „kółko opozycyjne* będące cierniem w 
oczach większości ; R u którego to kółko się 
zbierało, zawiadomił kolegów, że je rozwiązano; 
ja przestałem dziennikom posyłać sprawozdania 
z posiedzeń, a nawet byłem tyle słabym, że na 
orące od wiceprezesa wezwanie, wystosowane 
do mnie w imię koleżeństwa i harmonji w Kole, 
cofnąłem wniosek ogłaszania urzędowych proto- 
kołów. Spodziewaliśmy się, że większość się 
ułagodzi, że przestanie posądzać nas o zamiar 
rozbicia Koła i pozwoli nam być nie malowa- 
nymi lecz rzeczywistymi posłami. 

Nadz:-je te, przynajmniej co do mnie za- 


| 


t 


wiedły. Starano się uśmiercić mnie jako posła, 


„uniemożliwić mi spełnianie moich obowiązków. 
[W miesiąc po łagodzącym o którym wspomnia- 
(łem zwrocie, zażądałem od Koła, aby , 
mi przemawiać w - drugiego gimnazjum 
DMikkiego we Lwowie: Odwoływałem się do spe- 
cjalnego interesu, jaki ta sprawa właśnie dla 
moich ma wyborców, do wezwania otrzymanego 
od referenta jej w radzie miejskiej i innych po 
ważnych obywateli, do dokumentów i wyjaśn 
nadesłanych mi przez prezydjum magistrata i do 
ich do studjów w tym przedmiocie przęgeniajć 
rosi- 


czasu do czasu jednemu z lwowskich dzienuików |łem, aby przynajmniej jako drugiemu mowcy po- 


sprawozdania w formie korespondencyj; ponie- 
waż jednak na stałe korespoudowanie obowiązki 
zawodu mi nie pozwalały, nadto zaś sprawozda- 


ina które przygotowany byłem. unki. Ogrom- | „; - beBczĄT > 
na większość mężów. prawy e pchabólaków, nia moje lubo najściślej objektywne ściągały na 


muie burzę po burzy i bądźeo za autenty- 
czne źródło wiadomości uważać się nie mogły, 
postawiłem w połowie lutego motywowany na 
piśmie wniosek, aby Koło ogłaszało urzędowe 
protokoły swoich posiedzeń. 

Tego wszystkiego było już dla Koła za wie- 
le. Jakto ? Więc miałby się skończyć błogi stan 
dotychczasowy ? więc Koło miałoby przejść pod 
kontrolę gazet ? więc mianoby wiedzieć w kraju, 
eo który poseł mówił, jak głosował, kto był a 
kto nie był na posiedzeniu ? Nie, to nie dó wy- 
trzymania. 4 


Trzebaż — bo wiedzieć, że jeśli wielu człon- 
ków Koła dworowało sobie do niedawna z , 
zwanej* opinii publicznej i afiszowało lekcewa- 
żenie jej, ukrywała się pod tem tajona staran- 
nie rana, bardzo, bardzo boląca. Udawano po- 
gardę popularności, dla tego Że ją stracono, że 
nie było nadziei ją odzyskać. Dziwnie odbijała 
od tej pogardy skwapliwość, z jaką codziennie 
zaglądano do dzienników, namiętność, którą bu- 
dziła każda w nich o Kole wiadomostka. „To 
Wolski musiał pisać, a to znów pewnie od 


Adio, Julciu... Kłaniaj się odemnie mężowi i po- 
wiedz mu, że wielkie jego szczęście, żem go 
w domu nie zastał... Zabawiłbym z tobą dłużej, 
ale mi spieszno do Hamburga, gdzie zapewne 
wyprzedziły już mnie telegramy, podające do- 
kładny rysopis osoby hrabiego Alfreda Dzierze- 
jewskiego, bez pejsów, bez jarmułki i nie w cha- 
łacie... Cha cha chal.. Adio... 

Wyraz ostatni rzucił z proga, trzasnął drzwia- 
mi i znikł, pozostawiając siostrę stojącą w osłu- 
pieniu na środku salonu. 

To co usłyszała, spadło na nią, nakształt 
gromu. 

Długo nie była w stanie opamiętać się imy- 
śli skupić. Wydawało się jej, że to sen. Rękę, 
to do czoła podnosiła, to ją bezwładnie opuszczała. 
Bała się ruszyć, ażeby się nie przekonać, że nie 
znajduje się w stanie uśpienia, że to co słyszała, 
słyszała rzeczywiście. Trwało to z kwadrans. 
Ze stanu tego wyprowadził ją lokaj, anonsujący 
wizytę czyjąś. Żachnęła się, dłonią oczy prze- 
tarła i zawołała: 

— Nie przyjmować |.. nie przyjmować niko- 
go!.. Chorą jestem!.. W domu mnie nie ma!.. 

Przeszła się, na kanapę się opuściła i w klamkę 
od drzwi oczy wlepiła. Policzki jej drgały. Wpa- 

trywała się wzrokiem takim, jakby kogo oczeki- 
wała. Jakoż doczekała się. Za drzwiami słyszeć 
| się dał odg.os stąpania; obówie lekki wydawało 
skrzyp; klamka zaszeleściła ; pani Julja zadrzała; 
|qo salonu wkroczył Jan Babtysta Wurski. 

Twarz jego spokojna i dziwnie pogodna, nie 
zdradzała bynajmniej tego, ażeby na sumieniu je- 
go istniała skaza najmniejsza. 

Pani Julja z oka go nie spuszczała. 

On wszedł i wnet przemówił: 

— Tiens I.. Je men doużais... Spotkałem się 
z księżną Zeneidą; mówiła mi, że ciebie w domu 
nie ma... 

Pani Julja nic na to nie odrzekła, tylko się 
wciąż na męża patrzała. 

— Czytałaś dzienniki dzisiejsze ?.. 


; zbierała. 


zwolono mi zapisać się do głosu — odmówiono I 

Dlaczego? Niech odpowie ultra-konserwa- 
tysta, szezery przyjaciel Koła polskiego i jego 
większości, autor wydanej niedawno broszary 


p. t. Zist do JW. „Nie złość 
zdania — przyzuaje on — praca i talent nia są 
wcale w łonie Kołe polskiego pożądane, popłaca 


w niem potulność charakteru i skrom- 
ność ducha.* Jeżeli zaś tego jeszcze niedo- 
syć do wytłumaczenia, to znajdziemy je w zasa- 
dzie politycznej naszych pseudo konserwatystów 
którą antor tejże samej broszury z całym cy- 
nizmem formułuje, a którą krakowski Czas we 
wstępnym artykule przytacza, podnosi i do rzędu 
„wielkich prawd i złotych słów* zalicza. „Obo- 
wigzkiem ladzi porządką — powiada autor — 
jest strzedz i bronić spółeczność od konspirato- 


tak|rów i agitatorów (t. j. od ludzi nienależących do 


konserwatywnego obozu) przedewszystkiem 
zaś nigdy, pod Żadnym pozorem z ni- 
mi się nie łączyć, nieotaczać ich po- 
wagą dobrego imienia, stanowiska i 
znaczenia w oczach ogółu.*... 

Nie wiem, czym padł ofiarą systematycznej 
proskrypcji przez konserwatywną ewanielię żą- 
dauej, czy tylko braku „potulności i skromności 
ducha*,- do której niestety przyznać się nie mo- 


ela, ZaGzarocygła Lprzynożin alli, 
domość... 

— O bankructwie Fredzia... — dokończyła... 

— Więc wiesz ?.. 

— Nie z telegramu jednak... 

— ŻZkądże ?.. 

— (d Fredzia samego... z jego ust... 

— Był jnź tu?.. tiens /.. 

— Był i opowiedział mi o ruinie, jaka do: 
tknęła okolicę szarogrodzką... 

— Ph.. Inaczej być nie mogło.. Bankructwo 
instytucji kredytowej nie bywa odosobnionem ni- 
gdy... Jest to właściwość tego rodzaju instytu- 
cji.. To rzecz naturalna... 

— Czy i to także rzecz naturalna, żeś ty 
dobra kupił ?.. 

— No? 

—- Podczas kiedy Wręba, Dryndalski i tylu 
innych na żebranym chlebie pozostali?.. 

— To naturalniejsze jak wszystko... — od- 
rzekł spokojnie. Z gruzów gmachy się wznoszą... 

— Z krzywdy ludzkiej ?..—zawołai _ mocą. 

— Bierzesz z tonu wysokiego... Owu. ja ci 
powiem... Zrobienie fortuny  niemożliwem jest 
bez krzywdy czyjejś... Bez krzywdy dochodzi 
się jeno do honorable aisance, ale do fortuny po 
gruzach stąpać potrzeba koniecznie... Wielkie 
majątki historyczne z prostego powstały rabunku... 
W naszych czasach, w czasach obyczajów 
złagodzonych, rabunek dawniejszy zastępuje 
le savoir faire.. Mamy prawa... Chodzi o to, 
ażeby obracać się w granicach przez prawa za- 
kreślonych... 

— Nic więc nie masz do wyrzucenia sobie?., 


— Nic... bo, czyż miałbym wyrzucać sobie 
to, żem nie był gamoniem odpychającym, na 
wzór i podobieństwo niejakiego Jana Hurskiego, 
fortunę co mi w ręce lazła?.. Cha cha... — za: 
śmiał się. 

(E4TmM). 


Chrząknęła, jakby się do przemówienia 


— "— 


gę; to jedno wiem, że bierne poddanie się moje o kredycie 60 milionów zaznaczyć z całą otwar-; nych najrezmaiciej podają. Mówią o kilkunastu 
graniczyłoby było z małodusznością i z uchybie- tością polskie stanowisko i udowodnić z pomocą |zabitych a przeszło stu rannych. Dzisiaj, /torek 
niem obowiązkom, które wobec was, szanowni dziejów, jaką rolę powinna odegrać Austrja we | wieczorem, kiedy, piszę, od jednego z urzędni- 
wyborcy, przyjąłem. Reprezeatanci kraju zwią- | własnym dobrze zrozumianym interesie. Jak wia-|ków pruskich, który co dopiero wrócił z Kalisza, 
zali sig w Koło, aby skonsolidować, zespolić domo, dyskusja została przedwcześnie zamkniętą | dowiaduję się, że obawiają siy powtórzenia się 
swoje działanie, nie zaś aby praktykować dla i nie przyszedłem do głosu, zwłaszcza że, gdy|scen niedzielnych. „ 

prostej satysfakcji moskiewski posłuch, nie aby chodziło o wybór jeneralnego mowcy, ustąpiłem „Wojsko kaliskie wzmocniono oddziałem hn- 
jedni — ot tak sobie — tyranizowali drugich. na rzecz posła Ujejskiego, który nie miał jeszcze |zarów — wszakże żak władza wojskowa jak po- 


wieczór. Jakże więc zajmującą mnsiała być 


mtzy« 
z 
zdołały uwięzić tylu słuchaczy, jeżeli potrafiły na 


Na opozycję zaś ani Anglii ani Austrji, we- 
dług kursujących pogłosek, liczyć wcale nie mo- 
żna. Przedewszystkiem podnieść potrzeba, Że 
według zdania osób kompetentnych, ustępstwo lcztery godzin przykuć ich do miejsca pomimo tro- 
Moskwy w sprawie przesmyków bałkańskich nielpikalnego gorą:a i niemal znupzłnego braku wazel- 
było właściwie żadnem ustępstwem, lecz tylko|kiej wentylacji! Sam ten fakt lepiej niż wszelkie 
cofnięciem się do umowy reichsstadzkiej, Moskwa | pschwały przemawia na korzyść szkoły p, Marka 
już w Reichsstadzie uzyskała aprobatę Austrji i|i daje jej świadectwo zarówno wielkiej żywotności 
Niemiec na księstwo bnigarskie, sięgające połjakoteż i użyteczności niepospelitej. eby przy 


ka, jak ładny program i świetne wykonanie, 


Zapowiedziawszy w moj:j mowie kandydackiej, | 
że w takich wypadkach zapiszę się do głosu | 
choćby bez upoważnienia Koła, wykonałem to, 
com powiedział. Nie zerwałem przez to solidar- 
noś'i, gdyż miałem przemawiać w tym samym 
kieranku, który Koło uznało dobrym i godnym 
obrony, zamierzałem jedynie ostrzedz Koło, że 
nadużycie liczebnej przewagi wywołuje opór, że 
deptanie indywidualności mści się... 

Dalszy przebieg procesu mego z Kołem wia-. 
domym jest ze szczegółowych sprawozdań. umie- 
szczonych swojego czasu we lwowskich dzienni- 
kach; wspomnę więc o nim tylko po krótce. Ko- 
ło powzięło z powodu zapisania się mego dó gło- 
su dwuznaczną uchwałę do delfickiej wyroczni 
podobną, wobec której jedni uważali, a drudzy 
nie uważali mnie za członka Koła. Domagałem 
się wytrwale wyjaśnienia tej uchwały, oświad- 
czyłem kilkakrotnie ustnie i pisemnie, Że nie 
mam zamiaru z Koła wystąpić, że owszem prą-- 
gnę w niem pozostać, i tak jak każdy człone 
być wzywanym na posiedzenia. Nie odpowiadało 
to jednak zamiarom większości. Było jej wygo- 
dniej bezemnie, zwłekała więc rzecz aż do po- 
czątku maja, a gdy nie powiodło się zużyć przez 
to mojej cierpliwości, powzięła wreszcie uchwa- 
łę, w której pozostanie moje w Kole uczyniła za- 
wisłem od dopełnienia upokarzającego warunku. 
Miałem uważać się za członka Koła, jeżeli pod- 
piszę udzielony mi formularz deklaracji, prze- 
znaczonej do umieszczenia w dziennikach, formu- 
s Poł według przyznania samych przeci- 
wników, 


sposobności w Izbie przemawiać. 

(Ależ należało głos dać panu Skrzyńskiemu, 
który właśnie dla tego, że mu Koło odmówiło 
przyzwolenia, przemówienia w sprawie polskiej, 
wystąpił z Koła; p. r.) 

Kończąc na tem właściwą o czynnościach 


moich relację i zachowując sobie resztę, do ustne-, 


go sprawozdania, nie mogę pominąć milezeniem 
faktu wystąpienia z Koła czterech innych po- 
słów. Byłoby rzeczą niestosowną, gdybym uprze- 
dzając ich, wykazywał przyczyny, kżóre ich do 
ustąpienia skłoniły. Potrafią oni niezawodnie u- 
sprawiedliwić się sami i udowodnić, że krok ich 
koniecznością był podyktowanym... 

, Bądź cosbądź pięcie polskich posłów stoi 
dziś po za, Kołem. Fakt ten różni różnie oce- 
niają; są tacy którzy uważają go za publiczną 
klęgkę, za fatalne osłabienie pozycji naszej na 
zewnątrz. Ze zdaniem tem nie mogę się zgodzić. 
Istnienie obok siebie dwóch Kół szczeropolskich 
nie może szkodzić sprawie powszechnej, gdyż 
w kwestjach tyczących się narodowości i samo- 
rządu oba Koła będą oczywiście iść zgodnie, a 
przynajmniej z pewnością w obliczu Niemców 
ścierać się ze sotą i walczyć nie będą. Jeżeli 
zaś. w innych sprawach a w szczególności w 
kwestjach prawodawczych okażą się różnice za- 
patrywyań, to zaprawdę nie wielkie to nieszczę- 
ście. Nikt nie potrafi mnie przekonać, że byli- 
byśmy stali gorzej niż dzisiaj, gdyby pewna licz- 
ba polskich posłów była mogła swojego czasu 
głosować przeciw sławnemu „staatsgefihrlich* 


nikt szanujący siebie nie mógłby pod-|przy stowarzyszeniach, przeciw objektywnemu 


«sto istotni sprawcy zamachu tj. mejętniejsi 


licyjna zachowuję się biernie. Rozdrażuienie nie 
do opisania. Prayie wszystkie okna w mieszka- 
niach żydowskichśpowybijane, przed kościołami 
katólickiemi i synagogą wojsko — żydzi eo mo- 
ga wynoszą z Kalisza — 1 uciekają przez gra- 
nicę. — W pierwszej zaraz chwili opuścili a>” 
y- 
dzi, którzy Swyćh współwyznawców uboższych 
jaż to obietnicami, już to rozdawaniem  pienię- 
dzy nakłaniali do wywołania powyższych scen. 
Tajemnicą bowiem już nie jest, że to żydzi roxz- 
poczęli zaburzenia, że niszeżyli ołtarze, że rzu- 
cali kamieniami, chcąc się pomścić jakoby za 
zniewagę im wyrządzoną. — Już w zeszły 
czwartek opowiadano sobie, Że żydzi, oburzeni 
za przerznięcie im drutu — tak znanego da- 
wniej po małych miasteczaach kongresówki — 
postanowili zemścić się na katolikach. 

„Drut ten przeciągany był zwykle na przed- 
mieściach; w sobotę nie wolno było żydom we- 
dług ich ceremoniału przechodzić poza ten drut. 
Za czasów Mikołaja zniesiono ten zwyczaj Ży- 
dowski zaciągfńia: drutów, i nie istniał on też 
w ostatnich czasach. Wszakże gubernator Kali- 
sza, Nabokow, jak zaręczają, za cenę 6 tysięcy 
ubli, odebranych od żydów, wznowił dawniejszy 
zwyczaj. Krótko przed świętem Bożego Ciała, 
przed rozpoczęciem procesji, ktoś, podobno jakiś 
kowal, przeciął ten drut, który przeszkadzał pro- 
cesjom. Żydzi dopatrzyli się w tem zniewagi, i 
postanowili się zemścić. Otóż istotny powód za- 
burzeń, jak z wszech stron dowiedzieć się mo- 
głem, nietylko w Kaliszu, ałe i w Błaszkach, 


Bałkany. Potem chciała Bałkany do Bułgarji 
wcielić. Atoli Austrja porozumiała się z Auglią 


jeszcze przed ową umową, którą Anglia 30. ma- 


ja spisała z Moskwą, i właśnie porozumiała sięltrzeba było prodnkcje to podnieść do takiej wys 
w tem, że Anglia popierać będzie na kongresie|kości estetycznej, na której szczycie mogłyby on 
żądanie Austrji, aby Moskwa zamknęła się w|walczyć ze wszystkiemi fizycznemi niewygodami. 


granicach umowy reichsstadzkiej, Austrja nato 
miast popierać będzie Anglię w sprawie Turcji 


dwudziestokilko stopniowej temperaturze, przy bra- 
ku świeżego powietrza, karmić kilkaset osób przez 
kilka godzin z rzędu produkcjami artystycznemi, 
0. 


I rzeczywiście stały one na tej wysokości. Był ! 
to popis koncertowy, a raczej koncert tem różny 


azjatyckiej. Owóż w nmowie reichsstadzkiej War-|od innycb, że zamiast jednego lub dwóch koncer- 


na przyłączona została do Bułgarji, natomiast 


sywała się pod kontrolą Austrji, a bez uwglę-ljego program. Zwykle programy popisów złożo 


dnienia Anglii. Austrji bowiem na Warnie nie 
wiele zależy, a głównie idzie o Sufię Auglię zaś, 
jak raz odwrotnie, Sofia nie nie obchodzi, a na- 


Sofix do Ruwelii. Rzecz prosta, umowa owa spi- |popis, zwróciliśmy już wtedy uwagę na oryginalny ; 


tantów słyszało się kilkunastu, Zapowiadająe ten 


są z utworów lekkich, łatwych, wyjątków z op 
repertnaru Beyera, parę transkrypcyj Sydneya Smt- 
tha lnb coś podobnego; znakomity jnż jest popis 


tomiast cenę niepospolitą posiada Warna. Toteżljeżeli figurnje w programie parę sonat Haydna, 
Anglia gotowa poprzeć Austrję w sprawie Sofiiljakiś maznrek lub wale Chopina, jakiś galop Schul- 
'pod warunkiem, że Aust:ja poprze ją w sprawielhofa; arcy zaś świetnym jeżeli zamyka go sonata 


/Warny. Jednakże ua to ostatnie Austrja nie ma 
odwagi, bo tem samem łauałaby umowę reichs- 
stadzką, spisaną pod najwyższym protektoratem 
Niemiec, którym zdaje sią bardzo na tem zależy, 
aby Moskwa nie była zmuszona w ustępstwach 
iść dalej poza, to, co było umówionem w Reichs- 
stadzie. Podobno nawet Bismark, kiedy rzecz szła 
o jego pośrednictwo, wymógł na Moskwie, że co- 
faie się do umowy reichsstadzkiej, ale pizyobie- 
cał jej, że wszystko to ona otrzyma, co stypulc- 
wała sobie w owej umowie. Jeżeliby więc Au- 
strja poparła Aug.iy % sprawie Warny, naten- 
'ezas weszłaby w kolizję nietylko z Moskwą, ale 
„iz Niemcami. Jeżeli zaś nie poprze Anglii, nie 


pisać, a w którym nawet miejsce na podpis ilpostępowaniu, za zniesieniem stempla dzienni-I Turku i innych jeszcze miejscach. Opowiadają mi otrzyma w zamian jej poparcia, RARE musiała 


datę było oznaczonem. 


hasłu na wszystkie strony głoszonemu, że w]czenie nam szkodzi, a z którego może nas obmyć 
chwili tak ważnej jak obecna, należy zjednoczyć jedynie konsekwentne, wytrwałe i prawdziwie|że wojska mało, a po gubernatorze Nabokowie 
wszystkie siły, mogące i chcące dla sprawy po-|polityczne w kierunku postępowym działanie | potrzebnej spodziewać się nie można energii. Od- 


wszechnej pracować. Dziennik, broniący od sa-|choćby garstki polskich reprezentantów. 1 
Nie czepiajmy się więc niewolniczo dotych-|w ich kieszeni. Osobistość Nabokowa znana tu 


mego początku potrzeby utrzymania solidarności, 
nazwał postępowanie 
wokacją). 
jnż granic zaparcia się słebie, widząc dobre mo- 
je chęci udaremnionemi, a nie mogąc uchybić i 
sobie samemu i wyborcom moim przez podpisa- 
nie ndzielonego mi formularza, oświadczyłem Ko- 
łu pisemnie, „że skoro nie wolno mi bez npoko- 
rzenia używać praw członka, 
wolnym od jego obowiązków.* 

W ten sposób nie występując sam z Koła, 
przestałem faktycznie do niego należeć, i stałem 
sam jeden aż do wystąpienia kilku innych człon- 
ków, a zatem prawie do samego końca sesji. 

Żałuję, że uzyskana przez to swoboda ruchu 
nie była dana mi wcześniej, a mianowicie wte- 
dy, gdym, należąc do Koła, podnosił w niem za- 
waze nadaremnie to kwestje ściśle polityczne, to 
sprawę interpelacji z powodu lwowskiego proce- 
su 0 mniemaną zdradę stanu, to wreszcie rozma- 
ite wnioski, mające styczność z dyskusją budże- 
tową. W czasie, gdym stał się panem swoich 
czynności, sesja Rady państwa dobiegła do koń. 
ca, we wszystkich akcjach Izby objawiałe się 
' «nużenie i apatja, nie było jaż ani czasu, ani 
sposobności donioślejszą rozwinąć akcję. 

Pomimo tego robiłem co było w mojej mocy. 
Dwa razy wystąpiłem w szranki i walczyłem z 
całą, jakiej byłem zdolny usilnością, aby uchro- 
nić od niesłusznego opodatkowania towarzystwa 
zarobkowe dła przyszłości ekonomicznej naszego 
kraju tak ważne, a specjalny tych towarzystw 
organ słusznie przypuszcza, że wystąpienie moje 
niemało się przyczyniło do tego, iż „Koło pol- 
skie postarało się, aby go poseł po za niem sto- 
jący w uczciwych dła kraju usiłowaniach nie 
prześcignął.* 

Nie spuszczałem przytem z oka wielkiej 
sprawy politycznej, która od dwóch lat wszyst- 
kie umysły w Europie porusza i z naszą naro- 
dową przyszłością tak Ścisły ma związek. Minął 
rok 1876, minął 1877, a Koło polskie uporczywe 
w tej sprawie zachowywało milczenie. Złamać 
fatalną tę bierność, uważałem już za pobytu me- 
go w Kole za najważniejszy, za święty obowią- 
zek. Brałem więc czynny udział w skierowanych 
ku temu usiłowaniach mniejszości, popierałem 
jako jeden ze współwnioskodawców wniosek po- 
sła Hansnera, „aby żądać dyskusji nad odpowie- 
dzią rządu na interpelację Giskry, wniosek posła 
Skrzyńskiego, aby samoistnie rząd interpelować. 
Przy naradach nad treścią interpelacji postawi- 
łem w Kole wniosek, aby nietylko zwrócić uwa- 
gę na „los* Polaków pod berłem moskiewskiem, 
lecz co najmniej domagać się dła nich urządzeń 
odpowiednich wymaganiom sprawiedliwości, cy- 
wilizacji i przeszłości dziejowej. Kiedy wreszcie 
rząd odpowiedział na naszą interpelację, nuczy- 
niłem wniosek, aby żądać dyskusji nad tą odpo- 
wiedzią i wypowiedzieć w niej raz przecież to, 
co dawno już powiedzieć należało. Wszystkie te 
moje i kolegów wnioski upadały, gdyż nie lico- 
wały z polityką Koła, które z przyczyn obojęt- 
nych dla niniejszego sprawozdania, nigdy nie wy- 
ciągało konsekwencji z własnych swych czynno- 
ści, owszem, rogi na chwiłę pokazane zaraz na- 
zad cofało. 

W miesiącu majn nadeszła znowu chwila, 
w, której delegacja polska powinna była przemó- 
wić, a przynajmniej okazać chęć przemówienia. 
Z inicjatywy mniejazości interpelowało bylo Koło 
o zajęcie Bośnii i Hercegowiny, a rząd dał od- 
powiedź wymijającą, w najwyższym stopniu nie- 
jasną, nowe nawet budzącą obawy, która — że 
tak powiem — sama się prosiła, aby nad nią 
dyskusję przeprowadzić. Dyskusja ta wydawała 
mi się dła zaznaczenia polskiego stanowiska tem 
potrzebniejszą, ile że dniem przedtem poseł Du- 
najewski miał w komisji budżetewej mowę, Ww 
której abdykując z wszelkiej myśli politycznej, 
dał rządowi carte blanche do działania. Nie na- 
leżąc już wówczas do Koła, mogłem w tej mie- 
rze wziąć inicjatywę, wahałem się jednak to u- 
czynić, dopóki zachodziła obawa, że Koło będzie 
głosować przeciw mojemu wnioskowi, i że słąba 
strona naszej delegacji zostanie z ujmą powagi 


niej pogańskiego bożyszcza. Potrzebną jest soli- 


) fkarskiego itp. Właśnie dzięki solidarności na-|w tej chwili, że Żydzi ranili poliemajstra Jako- 
Niech iani osądzą, czy. ta nchwała Kołajszych delegatów w takich sprawach, spadł nal wlewa, i że jeszcze się odgrażają, podnosząc, Że! 
tchnęła duchem obywatelskim, i czy odpowiadała | cały naród zarzut wstecznictwa, który nieskoń-|nie darują wyrządzonej im zniewagi. 


„Co się dalej stanie, Rie wiem, tem mniej, 


dany on podobno całkowicie żydom — bo siedzi 


ołag ze mną prostą „pro-Iczasowej formy solidarności, nie sądźmy, abyf wszystkim — a jeszcze więcej znane „naboków-| Ą e 
(o do mnie, doszedłszy do ostatnich I po za nią nic już nie było możliwem, nie róbmy ziki”, tj. kieliszki wódki niepospolitego rozmiaru, stja uorganizowania rządu Bułgarji, następnie 
|które dzień w dzień po kilka razy wychyla sza- kwestja równouprawnienia wyznań w tem księ- [ły rzeczy takie jak koncert patetyczny Liszta lub 


ustypić przed Moszwą w sprawie Sofii. 
: Sprawa ta Sofii i Warny, postawionych na 
sobu końcach huśtającej się deski, wykazuje tyl- 
ko, jakimi mistrzami w dyplomacji są Moskale. 
Ocenili oni dobrze sytuacją i dostrzegli odrazu, 
że grając na sprzecznych interesach Anglii i 
Austrji, zdolają dla siebie i Sofig i Warnę wy- 
targować. 

Na posiedzeniu dzisiejszem toczyła się kwe- 


patetyczna Beethovena lub koncert g-moll Meudel- 
sohna. To już szczyt programu popisowego. Nau. 
czyciel zaciera wtedy ręce, dumny jest ze awego 
programu i ze swojej szkoły, 

Inaczej zaś zupełnie wyglądał program popisu 
szkoły p. Marka. Jeżeli w zwykłych programach 
popisowych przebija dątn.ść pokazania tego co 
szkoła względnie najlepiej wykonać jest w stanie 
i zarazem na który sięga szczebel wykonania mu- 
zycznego; to natomiast w programie p. Marka dą- 
żuości tej zgoła. dopatrzyć nie można było a tem 
samem nie można było wykreślić dla niej szablo- 
nowej miary, . 

Nie można było np. powiedzieć, że jego szko 
ła gra to lub owo, a nie jest znów w stanie ciaku 
tego luk owego — z tej prostej racji, że pannje 
ona nad całym repertcarem fortepianowym, gra 
wszystko to co jest najtrndniejszego, najgłębszego 
i najbardziej zawikłanego w tak bogatej literatu- 
rze fortepianowej. Zwykłe szczyty programów po: 
pisowychb, najpoważniejsze pićces de rćsistance w 
menu pospolitych egzaminów muzycznych, taka so- 
nata patetyczna Beethoyena, taki polonez 68-dur 
Chopina, taka rapsodja 12ta Liszta, tu stały na 
początku programn, którego wieńcem i koroną by- 


darność, ale nie solidarność w kompromitowaniu |nowny gubernator już to u Peszkego, już to u stwie (wniosek Francji, i wreszcie kwestjałjego warjacje na temata Paganiniego, lnb jego Ta- 
się, nie solidarność w bezczynności. Jeżeli gro-| Heinzego.* 


no posłów nienależących dziś do Koła stanie na 


Coś podobnego tylko pod rządem moskiew- 


czuję się także | 


wysokości swojego zadania, natenczas może kra-Iskim dziać się może. To też mimo zajść nie spo-- 
jowi wielkie oddać usługi. Mechanizm Koła pol-|dziewają się, ażeby Naboków poszedł w senato- 
skiego wykluczał z rzędu motorów zapał, ener-|ry. A dlaczego? Ponieważ brat jege co dopiero 
gię, odwagę, rozciągał indywidualności na pro-|został ministrem w miejsce Pahlena. 

krustowem łożu, pielęgnował tylko cnotę posłu- Kurjer Poznański zaś pisze: „Faktem jest, 
szeństwa, zrażał Żywsze i samodzielniejsze na-fże ani jednego żyda nie zabito, Że kilku tylko, 
tury. Żaden kraj nie dochowałby się dzielnych |jak nas zapewniano, trzech czy czterech, potur- 
mężów stanu i polityków, gdyby posłów swoich ibowano, że wybito wszystkie niemal szyby w po- 
dawał... takiemu Kołu do połamania. Obecnie|mieszkaniach Żydowskich, nawet po wyższych, 
charaktery potrzebujące przedewszystkiem swo-lpiętrach, że we wnętrzu bożnicy wielkie poczy-; 


itraktatów handlowych księstwa tego z Turcją l 
' (wniosek Austrji i Włoch, poparty przez Fran- 
cją.) Na tem zamknięto posiedzenie, odraczając 
się do jutra. Przed zamknięciem jednak sesji 
Bismark doniósł, że do prezydjum nadszedł me- 
morjał Serbii, przemawiający za anneksją Sofii 
do księstwa serbskiego. W kołach kompetent- 
nych utrzymują, że memorjał tea wypracował 
Risticz za instygacją i wedłng wskazówek hr. 
Andrassego. Jest to bardzo możebne. 


. 


body, są wolne od wiecznego majoryzowania, nie 
nie przeszkadza im być czynnemi. Jeżeli czyn- 
ność ta należyty przybierze kierunek, natenczas 
rozwinie się pod wpływem opinii publicznej 
szlachetna między oboma kołami emulacja, która 
na ajj sprawy powszechnej wyjść musi. Dawne 
nawet Kołe polskie mie spostrzeże się, jak-iuny 
owionie je duch, jak na nowe wejdzie tory. Aby 
poruszyć ziemię, trzeba według Archimedesa 
punktu po za ziemią— aby poruszyć Koło, trze- 


niono szkody. Również prawdą jest, że żydzi w 
niedzielę nigdzie katolików nie napastowali, że 
ani Najświętszego Sakramentu, ani też kościoła, 
ani ołtarza nie znieważyłli, 
widać nie było, że jakoby, przeczuwając bliską 
burzę, pokryli się po strychach, piwnicach, na- 
wet kominach i inych zabudowaniach. Powodem 
do wybuchu fanatyzmu lada były jedynie pogło- 
ski, systematycznie i wytrwale szerzone od dwóch 
tygodni, Że żydzi za zniszczenie słupów z dru- 
tami, nałeżącemi do ich rytnału, a usunięte mi- 


że ich na ulicach 


ba może stać po za jego obrębem. 

Nie idzie jednak za tem, abym utworzeniejmo grabej kilkotysięcznej opłaty, daaej w formie 
sig dwu osobnych polskich Klubów uważał załłapówki naczelnikowi powiątn, na katolikach 
jedyny sposób wyjścia. Niektóre organa publicz-4mścić się będą. O tem wiedział rząd bardzo do- 
ne domagają się, aby mniejszość uapowrót dofbrze i nie przedsięwziął Żadnych Środków, aby 
Koła wstąpiła, a być może, Że przy wrodzonejjtemu zapobiedz, mimo że cała ludność była 
ludziom obawie eksperymentów fakt taki wywo-|wzbturzona, o tem wiedzieli żydzi, gdyż ani je- 
łałby w kraju niejakie uspokojenie. Czyż jednakłden z nich w niedzielę nie pokazał się na ulicy. 
mniejszość pragnęła zerwania ? czy nie przyję-IWśród ogólnego zaniepokojenia i roznamiętnie- 


aby w Kole na znośnem jako tako utrzymać się 
stanowisku? Tak samo ma się rzecz z możli- 


Szkód po stronie mniejszości nie ma. 
oświadczyłem w pewnej chwili gotowość przystą- 


by niezawodnie 
gdyby była nadzieja, że doświadczenia staną się 
dla większości neuką, Że okaże się ona wzglę- 
dną i wyrozumiałą i poczymi przecież jakieś tak 


lła go z przykrością, po długich dopiero próbach nia wystarczył jeden okrzyk na trwogę, aby roz- 


nieść popłoch po całem mieście, aby w całej lu- 
dności wzbudzić mniemanie, że przepowiadane 


wym powrotem jej do Koła: stanowczych prze-lekscesa żydowskie się ziszczają, Że żydzi kaliscy 
Ja sam fznieważali kościoły i ołtarze. 


„Kto szerzył te pogłoski ? Kto dał hasło do 


pienia napowrót do Koła, a tak samo postąpili- fokrzyku? Kto wezwał lub pierwszy poprowadził 
i inni członkowie mniejszości, llud polski na domy Żydowskie? dotychczas nie 


wiadomo, a podjęte w poniedziałek aresztowa- 
nia, nie dotychczas nie wykazały. Kto sprawił 
że 8.000 żydów kaliskich pokryło się bez śladu, 


w treści jak i wformie koncesje. Bez tego istnia-|jakby na komendę? Kto sprawił, że z licznej 


łoby i nadal źródło nieporozumienia... 
Wiedeń 25. czerwca 1878. 
Ludwik Wołeki. 


Wypadki kaliskie. 

Z pod Ostrowa, 25. czerwca, pisze koraspon- 
dent do Dz. Poz.: 

„Przybywszy na komorę, zastałem około 400 
żydów, nie przesadzam, którzy pod najrozma- 
itszym pretekstem dostać się chcieli do księ- 
stwa. W ich liczbie znajdowało się wielu 
ostrowskich żydów, co udawszy się w interesach 
handlowych do Kalisza, przestraszeni zaburze- 
niami tak w kościele św. Mikołaja jak w samem 
mieście, z wszystkiemi manatkami jak najprędzej 
powracali do domu. Od nich trudno mi było za- 
sięgać języka, jak niepodobnem było dowiedzieć 
się w Ostrowie aamem, od żydów tamtejszych, 
kto i dla czego rozpoczął zaburzenie. Ale mię- 
dzy uciekającymi wielu znalazłem takich, co tylko 
w celu uczestniczenia w procesji udali się do 
Kalisza. To, co piszę, wiem z ust tych, którzy 
w dnin 23 b. m znajdowali się w kościele św. 
Mikołaja i świadkami byli zaburzeń i scen gor- 
szących wywołanych przez żydów kaliskich. 

„Po dwunastej godzinie w dniu pomienionym, 
kiedy kapłan ze św. Sakramentem zstępował ze 
stopni ołtarza, dały się słyszeć trzy strzały z cel 
kościoła, wyżej umieszczonych, a zarazem rzu- 
cono kamień na księdza celebrującego, który je- 
dnakowoż żadnej nie doznał rany. Raniony tylko 
został niejaki p. Bogacki, urzędnik państwa Or- 
dęgów. Powstał zgiełk i ścisk a w skutek tego 
zatrzymała się procesja. Dopiero po chwili udano 
Się dalej z procesją. Tymczasem uderzono w 
dzwony, na których głcs masa przybyła luda a 


jej wobec obcych obnażona. Owoż obawa ta zo-|między innemi i wyżsi naczelnicy Żandarmezji i 
stała w oczach moich usunięta, gdyż Koło u-Iwojsko, niestety niezbyt liczne. Jeden z na- 
chwaliło wyraźnie poprzeć wniosek o dyskusję, |czelników wyższych żandarmerji, a jak mi mó. 
gdyby go kto inny postawił. Do jakiego stronni-lwiono, dwóch znajdowało się w ciągu procesji 


ctwa ma należeć ten „ktoś inny*, tego uchwała l 
Koła nie rozróżniała, a tem mniej żądała, aby|sem żołnierze obstawili kościół. 


wniosek był postawiony imieniem jakiegoś stron- 
nictwa lub klubu, co się nawet nigdy nie dzieje. 
Jeżeli więc większa część członków Koła obe- 
cnych na posiedzeniu przeniosła osobistość nad 
rzecz i wbrew uchwale Koła, widząc że wniosek 
odemnie pochodzi, nie za nim głosowała, lecz 
przeciw niemu, to zaprawdę nie moja w tem wi- 
Kto mnie za to potępiał, ten za przewinę 
ala powiesił ślusarza. 
Wkrótce potem uważałem raz jeszcze za 
wiązek zapisać się do głosu, aby w dyskusji 


a 


przy beku celebrującego kapłana, kiedy tymcza- 
| W mieście i 
nad rzeką, gdzie szła procesja, te same powta- 
rzały się sceny. Rzucano kamieńiami — jak mi 
zaręczano — na księdza i monstrancją, wywra- 
cano i niszczono ołtarze. 


załogi kaliskiej garść tylko pozostała w mieście, 
i że ta garść wraz z policją spokojnie przypa- 
trywała się, jak gdyby to chodziło o grę w pal- 
caty a nie o niszczenie mieszkań i mebli, o 
znieważenie Żydowskiej świątyni? Z pewnością 
nie przyczyniło się dotego szanowne i ze wszech- 
miar czcigodne duchowieństwo kaliskie; zaiste 
nie przyczyniła się do tego inteligencja, axń 
wyższe i Średnie klasy społeczeństwa, — gdyż 
cała ludność miasta Kalisza w: 'przykładnej od 
lat niepamiętnych Żyła zgodzie. Obywatelstwo, 
w znacznej liczbie na wersurę św.-jańską zgro- 
madzone, postanowiło nawet wspólnie z wybit 
niejszemi osobistościami z miasta urządzić skład- 
kę na wynagrodzenie szkody, jaką ubożsi żydzi 
ponieśli i publicznie zadokumentować ubolewanie 
nad tem, co zaśzłh, Może później wyjawią się 
skryte sprężyny, c niewidzialną pornszane ręką 
działały i podburzały lud całem sercem przy- 
wiązany do religlij i świętości wiary strzegący 
jak oka w głowie. | My dzisiaj tylko przyłączyć 
się możemy do tęgo| wyrazu ubolewania obywa- 
telstwa ziemi kaliskiej nad tem, co zaszło w 
Kaliszu, i zapewnić, że religia katolicka, że u- 
czucia prawego oływatela wszelki gwałt potę- 
piają i odwracają się z pogardą od tych, co 
rozmyślnie korzystając z nieświadomości ludu, 
do takich go popychają wybryków. * 


Korespondeficje „Gaz, Nar.* 


Berlin d. 25. czerwca. 


Na dzisiejszem S/zóstem posiedzeniu kongre- 
sn, które trwało niespełna dwie godziny, kwe- 
stja regulacji granie / Bułgarji nie stała na po- 
rządku dziennym. | 

Zaczynam tedy list od względnie nader po 
myślnej wiadomości, Jednakże gdy uwzględnię 
wszystkie krążące /tu pogłoski, a nacechowane 
właśnie jak największem zwątpieniem, to się o0- 
każe Że wiele byłddować nie można na tym fak- 
cie, iż dotąd pełnomoenicy mocarstw nie doszli 
ze sobą do porozumienia w sprawie regulacji 
granie Bułgarji. Jężeli dotąd sprawa ta-nie doj- 
rzała tak dalece, aby mogła być wprowadzona 
na stół obrad kongresu, to albo dojrzeje lada 


„Ponieważ wiedziano, 1ż to żydzi przebrani |dzień, albo wreszcie w najlepszym razie rozbije 


wywołali rozruchy w kościele — kobiety, dzieci | kongres ale gwoli opozycji jednej j 
ydzi|A zgodzi się przecież każdy na to, Że nowa e- 


i wszystko eo Żyło rzuciło się na nich. 


widząc, iż są w mniejszości, poczęli uciekać do|dycja zeszłorocznej 


tylko Turcji. 


wojuy mało ma szans dla 


„Kroriika miejscowa i zamiejscowa, 
Lwów dnia 268. czerwca. 


* Na wczorajszem posielzeniu Rady miejskiej, 

przy niezwykle lieznym komplecie (75 radnych), 
prerentę na probostwo N, P. Marji śnieżnej we 
Lwowie, otrzymał ks. Korzeniowski, katecheta przy 
gimnazjum Franciszka Józefa, 
Stosownie do odczytanej na wczorajszem po- 
siedzeniu Rady miejskiej, odezwy namiestniutwa z 
ministerstwa oświecenia nadeszło stanowcze zape- 
wnienie, iż od dnia 1. stycznia 1879, niezawodnie 
otwartem zostanie we Lwowie czwarte wyższe 
„gimnazjnm, tj. drugie polskie, Według prywatnych 
wiadomości, miano jaź rozpisać konkursa na posady 
do tegoż gimnazjum. 


* Przypminamy, że jntro urządza Towarzystwo 
gimnastyczne „Sokoł* wycieczkę na Pohulankę, zł 
której mogą wziąć udział nie tylko rodzice i opie- 
kunowie uczniów, ale także i szersza pnbliczność. 
Wycieczka ta ma na celu sprawienia przyborów 
ncżniom szkoły gimnastycznej. 

* Komitet „Przytnliska pod wezwaniem św. Jó" 
zefa* na Piekarskiem, wywiązująe się z miłego 
obowiązkn, dziękuje niniejszem za otrzymane 40 zł. 
od p Felicji z Wasilewskich Boberskiej, którą to 
kwotę uczennice jej złożyły w dniu imienin prze- 
łożonej dla małych a najbiedniejszych dzieci Pani 
Felicja Boberska znana krajowi naszemu od dwn- 
dziestu kilku lat jako zacna I wytrwała kierowni- 
czka zakładu wychowawczego, która od pierwszej 
ehwili otwarcia tegoż zaszczepia w młode dnaze 
najpiękniejsze uczucia, przejęła je również miłością 
bliźniego, tak iż chętnie spieszą z pomocą potrze- 
bującym. Składamy wam zatem dobre dawczynieł 
serdeczne dzięki, życząc aby ta piękna enota „współ 
czucie dla biednych* wzrastała w sercach waszych, 
a w nagrodę miejcie to przekonanie, że spełniły- 
ście czyn miły Bogu wsparłszy najbiedniejszą dzia- 
twę utrzymywaną li datkami możniejszych. 


* Dnia 30. b. m. w niedzielg odbędzie się o 
godzinie 10. rano w wielkiej sali ratuszowej nro- 
czyste zamknięcie roku szkolnego w miejskiej szko- 
le przemysłowej i handlowej wraz z rozdaniem na- 
gród dla uczniów, którzy się pilnością i dobrym 
postępem odznaczyli. . 

Na tę uroczystość zaprasza się wszystkich o- 
bywateli, którzy się powodzeniem tak ważnej in- 
stytneji, jaką jest szkoła przemysłowe handlowa, 
interesnją, a przedewszystkiem szanownych pryn- 
cypałów. 

* _ (zęść towarzystwa lwowskiego, która bawi obe- 
cnie w warszawskiem „Eldorado*, przedstawiła w tych 
dniach nieznaną tam operę ks. Poniatowskiego „Don 
Desiderio*, o której Kurjer Warszawski pisze co 
następuje:  „Słuchać można „Don Desideria* prawie 
z przyjemnością, zwłaszcza iż nastrój lutni ku końco- 
wi opery staje się wyższy 1 oryginalniejszy, zaciera 
jąc iście rzadką płaskość libretta, W kilkn numeracb 
aktn pierwszego i drugiego błyszczy skra humoru, 
akt trzeci ma dramatyczaości nieco; pieśń rozwija się 
tn szerzej i kona w rytmie,.. walczyka!  Drugo- i 
trzeciorzędni artyści opery lwowskiej wzięli się do rze- 
czy doskonale i przedstawili ją w harmonijnej całości, 
jakiej próźnobyś nieraz szukał na większych scenach, 
Pierwszy i najgłośniejszy oklask, powtarzany też czę- 
sto w ciągu opery, padł dła pani Skalskiej, któ- 
ra partję Avgioliny wykonała z wprawą i wdziękiem, 
godnym poważnej śpiewaczki. Kol'raturowa arja aktn 
ostatniego odśpiewaną była koncertowo, Na talent ten 
zwróciło baczną uwagę grono muzyków przedniejszych, 
znajdujące się wczoraj w Eldorado, Na pierwszy płan i 
wysunął się też p, Koncewicez, śpiewak o dziel- 
nym barytonowym głosie; pp. Terenkoczemu,! 
Mikulskiemu r Gerardowej, którą w odpo- 
wiedniejszej radzibysmy usłyszeć partji, nie możemy 
też czynić żadnego zarzutu. Chóry śpiewają nie na 
żarty.” 

* (M.) Koncert, We środę odbył się popis 
szkoły mużycznei p. L. Marka. W sali ratnszowej, 


* 
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synagogi, ale za nimi udał się i tłum Ta nowa; Turcji po prostu dlaktcgo, że Moskale używając literalnie nabitej publieznością, a więc wobec co 


rozpoczęła się walka, w której kilka zabito a 
wielu podobno raniono. Liczbę zabitych i ran- 


dawnej swej m:tody | przekupstwa, 
bronią znowu Turków zwyciężą. 


) 


złotem a nie j 


najmniej 850 do 900, słuchaczy, popis ów. rozpo: 
czął się o godzinie 5 popóładniu i trwał do 9tej 


rantella z op. „Niema z Portici, albo znowu rzeczy 
takie jak koncert e-moll i Allegro koncertowe 
Chopina. 

Program rozpoczęła uwertnra z Domino noir 
Aubera, wykonana na dwa fortepiany a na rąk ośm, 
bardzo składnie i zgodnie, w tempie właściwem, 
bardzo czysto i z należytą precyzją, przez panny 
Thulie, Lachowiez, Tastanowską i Konopacką. Na- 
stępnie mieliśmy kilka namerów właściwego popisu, 
albo lepiej właściwego egzaminu. Była tn owa 
wspomniana powyżej sonata Beethovena, następnie 
polonez Chopina, rapsodja Liszta 1 jeszcze marsz 
z Tanhansera w Lisztowskiej transkrypcji. Wszyste 
kie te utwory wykonane były z właściwemi przy- 
miotami i wadami gry szkolnej, a więc z dokład- 
nością, z przepisanem cieniowaniem, z rzetelnem 
wybraniem wszystkich nut, ale za to bez samo- 
dzielności, bez zgłębienia utworów, bez indywidn- 
alnego ich przetworzenia. Na wyróżnjenie zasłnguje 
wszakże p. Szczecińska, która rapsodję Liszta ode- 
grała bardzo ładnie, 

Na tych numerach kończył się popis, a wła- 
ściwy koucert rozpoczął się od Thalbergowskiej 


fantazji z Lunatyczki, wykonanej przez p. Finkiel, 
Klasyczna szczupłość szpalt Gazety Nar. nie po- 
zwala nam rozebrać obszernie wykouania dziesięcia 
numerów tej części popisu, którą nazwaliśmy kon- 
certew, chcąc przez tę nazwę odrazu zaznaczyć 
stopień i charakter njętych w tym dziale prodnk- 
cyj. Możemy więć, trzymając się jnż odtąd koncer- 
towej a nie egzaminowej skali, pobieżnie jeno za- 
znaczyć, że p. Finkiel bardzo ładnie i z wielkiem 


ciepłem zagrała ową Thalbergowską fantazję ; że 


Ip. Wiercińiska z elegancją wykonała Scherzo Cho- 


pinowskis; że p. Wolak odegrała prześlicznie kar- 
nawał peszteński Liszta i złożyła dowód niepo- 
spolitego postępu od ostatniego razn, kiedyśmy ją 
na koucercie słyszeli, To samo, tylko jeszcze w 
wyższym stopniu, pewiedzieć musimy o p. Kono- 
packiej. Koucert f moll Chopina wykonała ona tak 
świetnie, a cieniowała tak enbtelnie, że widać było 
jak ogarnia pojęciem cały utwor i świadomie wgłę- 
bia się w tajniki Chopinowskiej myśli. Larghetto 
było prześliczne, a znów werwa tryskała z mae 
zurka i z Alegro, 

Cadowue dziecię Lwowa, trzynaatoletnia pla- 
nistka, p. Majewska, wystąpiła z koncertem e-moll 
Chopina, całym, a więc z romansem i krakowia- 


i 


|kiem. Publiczność nasza zna już jej grę. Powiemy 


więc tylko, że wszystkie przymioty gry tego wy- 
zudce utalentowanego dziecka, a więc owa perlistość | 
i czystość trylerów i pasażów, owa werwa, owe 
życie w grze, owe wreszcie zdumiewające na jej 
wiek fortissima, wszystko to wystąpiło tym razem 
na jaw w całej pełni i okazałości, 
Zamknięciem i koroną koncertn była gra 
Douilleta i p, Świtalskiej, dwojga uezni p. Ma 
zaliczających się już dzisiaj niezaprzeczenie do. 
cztu artystów. P. D. grał Allegro koncertowe Cho- 
pina i warjacje Liszta na temata Paganiniego; p. 
8. noktnrn i dwa mazurki Chopinowszie i Taran- 
tellę Liszta z op. Niema z Portiei. O grze ieh wy- 
kończonej i wycieniowanej z całem wirtuozostwem, 
dość będzie powiedzieć, że sięgała w sferę najwyż- 
szych produkcyj muzycznych. Jeduakże bacząc na 
specyficzne cechy tej gry, przemilczeć nie możemy, 
że p. D. imponował nam szalonem tempem Ww wa- 
rjacjach, a p. S. literalnie zachwyciła cudownemi 
swemi planami, których dawniej nie znaliśmy u niej. 
A jakże z powodu tych piano cndownie wypadł 
nokturn, jakże gwoli nich świetnie wydobyte zo- 
stały wszystkie efekta Tarautelli, wzdłuż całej 
szerokiej skali od cichego szmeru wedy do grzmo- 
tów burzy i wulkanicznych wybuchów! 

* Statystyka miastaLwowa. W maja 
zmarło 347 osób ; według wyznania 78 1zraelitów, 
269 chrześcian ; wedłng płci 179 męz., 168 płci 
żeńsk, ; mniej niż w maja rokn zeszłego o 28 osóh, 
mniej niż w kwietniu b, r. o ll osób. Z powyż- 
szych zmarło na grnźlicę 103 osób; na zapalenie 
płn: 49 osób; wypadków gwałtownej śmierci było 
9, mianowicie 1 samobójstwo przez powieszenie się, 
2 przez zastrzelenie, 6 w skutek upadku lnb ska- 
leczenia. 

Małżeństw zawarło w 1. kwartale 1878 roka 
241 t. j. izraelickich 16, bezwyzn. 1 i 224 cehrze- 
ścian; z tego pobrało się 25 wdoweów z wolnemi, 
14 wdów z wolnymi i 16 gdzie obie strony były 
owdowiałe. Co do wieku było 12 mężczyzn wyżej 
50 lat, z kobiet 19 od 40—50 lat, a 5 wyłej 50 
lat ; porodów było w 1. kw. 1878 r. 988, z tych 
żywo narodzonych 935 — 499 płci męzkiej , a 48 
żeńskiaj i izraelickich dzieci było 809. Ślubnyc 
dzieci było 534, nieślnbnych 449, 

* Mianowania, Cesarz nadał pismem od 
cznem z 21. czerwca prezydentowi aądn wyź 
w Krakowie Wacławowi br. Budwińskiema, 
tajnego radcy z uwolnieniem od takey. 


ź 


Cesarz najwyższem postanowieniem z dnia 13. 
b. m. zamianował na wniosek ministra spraw ze- 
wnętrznych podkomorzego i radcę legacyjnego Iszej 
kłasy Karola hr Załnskiego nadzwyczajnym posłem 
i mpełuomocnionym ministrem przy dworze perskim. 


* Dekoracja. Cesarz najwyższem postano- 
wieniem z d. 13. b. m. i r. nadał honorowemn Be- 
kretarzowi legacyjnemu hr. Gołnchowskiemn order 
żelaznej korony 3. klasy z nwolnieniem od taksy. 


— W niedzizię 30. czerwca b r. odbędzie 
się w ogrodzie Strzeleckim wielka wycieczka po- 
łączona z festynem fortany, przy współ udziale 
dwóch mnzyk. Program zabawy: O godz. 4. rozpo- 
cznie się wycieczka w lasku nad strzelnicą, przy 
której muzyka Towarzystwa „Harmonja* pod oso- 
bistem przewodnictwem swego kapelmistrza pana 
Schiirera najnowsze i najnlnbieńsze tańce naredo- 
we przygrywać będzie do późna w nocy przy rzę- 
siatem oświetleniu całego miejsca zabawy.. Równo- 
cześnie na d le w ogrodzie rozpocznie festyn mu- 
zyka pułkowa ks. Holsztyńskiego pod przewodni- 
ctwela swego kapelmistrza. Nastąpią igrzyska olim- 
pijskie, przy których jako pierwszą premię zwy- 
cięzca otrzyma w nagrodę 4 butelki wina. Druga 
premia talar srebrny. O godzinie 8. rozpoczną się 
nader ciekawe zapasy p. Wilhelma Griinera, sła- 
wnego zwycięzcy, zagranicznego herkulesa w cyr- 
ku „Dersin* p. Wilhelma Kremsera. Na dziś wszedł 
p. Griiner w zakład z p Władysławem Zajączko- 
wskim z zastrzeżeniem przepisów zapaśniczych. — 
Z zmierzchem ogrody „Semiramidy* wieńczone roz- 
maitemi kolorami, oraz nadzwyczajna iluminacja 
całej góry i ogroda rozmaitemi egniami. W środkn 
cgrodu urządzoną będzie wystawa fautów do wy- 
grania przeznaczonych, składająca się z 4000 bli- 
sko przedmiotów galanteryjnych Każdy bilet wstę- 
pn wygrać musi, a to podług następnjącego syste- 
mu: Bilety wstępu zwinięte i w numera wygrywa 
jące zaopatrzone, każdy z szanownych P. T. gości 
sam przy wstępie z urny sobie wyciągnąć raczy. 
Wygrane fanty za okazaniem numeru zaraz ode 
brać można. Dla ułatwienia w wydawaniu fantów 
będą przedmioty w 5 grap podzielone i tabliczka - 
mi oznaczone. Każdy nnmer setny tj. 100, 200, 
300 itd. wygrywa znaczniejszą od innych nume- 
rów premię, a mianowicie: Zegarek stołowy war 
tości 20 zł., album grające 18 zł. 6.strzałowy re- 
wolwer systemu Le fancheux 15 zł., stolik sztncznej 
roboty, kufry d» podróży, torebki damskie i mę 
skie, parasole itp. przedmioty. Zwraca się powtór- 
nie uwagę szanownej P. T. publicznoś'i, że z tej 
jedynej w swoim rodzajn zabawy, nikt bez wygra 
nej wyjść nie może. Wstęp na wycieczkę i na fe- 
styn z biletem zaopatrzonym w numer wygrywają- 
cy od osoby 30 cent. Dzieci do lat 10 w towa- 
rzystwie dorosłych, mzją wstęp wolny. 


— 


Z Bochni piszą do Czasu, że niejaki H. L. 
rodem z Czech, urzędnik salinarny, religii rz. kat. 
przeszedł tum w dniu 23. bm. na mozaizm. Neofi- 
ta ńosi odtąd nazwisko „Abraham Wackermann*, 
Nicszezęśliwa żona jego 2 dwojgiem dzieci pozo 
staje w rozpaczy. 

— Przemyśl. W niedzielę 30. czerwca odbę- 
dzie się w nowej sali ratuszowej popis uczniów 
szkoły Towarzystwa muzycznego. Początek o go- 
dzinie 3ej popołudniu. 


FAleraiY Gaz Nar. | ogial. wiadomości 


gdy nie popierała petycji. Była to tylko chę 
przypięcia łatki Gazecie ze strony Dziennika 
Polskiego, a powód. był ot tak sobie bez naj- 
mniejszej podstawy wymyśłony. Gazeta Narodowa 
nawet petycji nie chciała wydrukować, nie zga- 
dzając się wcale z jej duchem , analogicznym z 
postępowaniem w sprawie polskiej większości 
Koła, przeciwko któremu Gazeta walczy. 

Co do mamorjału, to nie powtarzamy go za 
Dziennikiem Poznań., gdyż uważamy to nietylko 
za wielce niestosowne ale i za szkodliwe, pu- 
blikować memorjał, nim jeszcze doręczono go 
komu należy. Dopiero po doręczeniu łub gdyby 
przyjąć go nie chciano, należało memorjał ogło- 
sić. Publikacja zmienia memorjał na list otwarty, 
który się zwykle ogłasza — bez doręczania. A 
list otwarty jest tylko jedną z form artykułu 
dziennikarskiego, 2. nie manifestacją narodu ! 


Deutsche Ztg., która od pewnego czasu sy- 
stematyczuej i dość zdrowej krytyce poddaje po- 
litykę hr. Andrassego, otrzymuje dzisiaj tele- 
gram z Londynu rzucający może zbyt wiele cie- 
nia na tę politykę, jakkolwiek niewątpliwie mie- 
szczący w Sobie coś prawdy. Według tego tele- 
gramu Anglia dla tego musi ustępować przed 
Moskwą w sprawie północnej Bułgarji, że Au- 
strja i Niemcy stoją zupełnie po stronie Mo- 
skwy. Austrja zaś dlatego tuk idzie ręka w rę- 
kę z Moskwą, że ciągle żywi anneksyjne  pra- 
gnienia do Bośnii i Hercegowiny. Zeby to osią- 
gnąć, ustępnje nawet Austrja Moskwie Bessara- 
bię, a jedynie wolną żeglugę na Dunaju zabez- 
pieczać zamierza osobnym dokumentem, postana- 
wiającym neutralność Dunaju po Orsowę. 

Powiedzieliśmy, że w tem doniesieniu Deut- 
che Ztg. jest coś prawdy. Austrja rzeczywiście 
zdaje się być bliżej Moskwy, niż sądzi p. Tisza 
w odpowiedzi na interpelację Helfyego. Jednak- 
że, żeby miała stać zupełnie po stronie Moskwy 
w sprawi» bnłgarskiej, — w to znów nie wie- 
rzymy. Dla wszechstronnego wyjaśnienia tej 
sprawy odwołujemy się na nasz dzisiejszy list z 
Berlina. 


W korespondencji z Bukaresztu donosi MN. 
fr. Presse d. 21. bm. że od niejakiego czasu da- 
je się spostrzegać koncentracja wojsk moskiew- 
skich z Góruych Multanach. Moskala budują tam- 
tędy dwie szose od Prutu do Botuszan. Jedna 
zaczyna się w Stefaneszti, druga w Skulenach. 
Są to oczywiste przygotowania albo do stałego u- 
sadowienia się w Ramunii, albo do przyszłej kam- 
panii. Do jednego z rumuńskich mężów stanu, wy- 
rażającego trwożliwe obawy, jen. Drentelen, ko- 
mendant moskiewski w Bukareszcie , powie- 
dział: „Vous etes des enfents, Vous ne voyez done 
pas, que nous devons prendre position contre 
VAutriche i Hongrie.* (Dzieci z was — nie wi- 
dzicie, że musimy zająć stanowisko przeciwko 
Austro-Węgrom.) 


Wiedeń 28. czerwca. „Wiener Ztg,* 
ogłasza następujące pismo cesarskie : Kochany 
książę Auersperg. Postanowiłem zarządzić 
odroczenie Rady państwa od d. 27. bm aż 
do czasn późniejszego. Przy tej sposobności 
z żywem zadowoleniem wyrażam członkom 
obu Izb Rady państwa moje zupełne uzna- 
„nie, i moja cesarską wdzięczność za ofiarną 


Bessarabii t 
zwane Suliną ma przy Rumunii pozostać. 
Jest możliwem, że =; 
prac, pełnomocnicy msqgfstw pozostaną tu 
w celu dokenania specjalnych wypracowań. 
Powtórnego zebrania si 
ratyfikacji nie można się spodziewać. Po 
zawiadomieniu greckich zastępców, 
staną przypuszczeni z głosem doradczym do ministerstwie spraw zagranicznych pisarz | 
rozprawy nad kwestją grecką, rząd ateński Msrvin został dziś oddany sądowi pod za- 


uzasadniona. 


kiej, rozpoczną się rokowania co do 
SSSkii i Czarnogóry. Moskwa nie rości so- 
bie pretensji, żeby nad Dunajem wpływ wy- 
wierała, zkąd wielkie ułatwienie w dotyczą- 
cych kwestiach. Domaga! się ona retrocesji 
'0 po Kilię,' ujście żaś Dunaju, 


g -ukęńczeniu ogólnych 


kongresu w celu 


że 


europejską kontrolę. Tureccy pełnomocnicy 
zdają się uważać stypulowane zniesienie for- 
tec jako warunek, który przyjąć można i Ch 
zapewne nie będą już przeciw niemu zarzu- z Strzyżowa. J. Basp z Wiednia. 


Przyjechali dnia 28, czerwca 1878. 
HOTEL ZORŻZA: St. hr. Fredro z Podlisek. 
T. hr. Dzieduszycki z Zaleszczyk, W. Marek z 
erson. Dr. W. Rziha z Wiednia, J. Skrzyński 
K. Pirko £ 


tów stawiali. Zaprzeczają także, jakoby Tur- Wiednia. 


cja dostawom dla armii moskiewskiej prze- | 
szkadzała. 
przyjaźniejsze stosunki między pełnomocni- 
kami Turcji a Moskwy. Ustanowiony dla 
Moskali termin opuszczenia krajów tureckich, 


HOTEL EUROPEJSKI: W. Cikoński z Czort- 
kowa. W. Ciborowski z Paryża. 

HOTEL LANGA: Dr. Wachtl z Czerniowiec. 
A. Morgenbesser z Czerniowiec, J. Łempicki z 
„Warszawy. T. Opłocki z Oknian. A, Steeki z Śro- 
dopolea. W. Leitkam z Czerniowiec. A. Hiibner 


Ostatniemi czasy  zapanowały 


będzie zarazem i terminem dla Turcji do z Pragi. F. Mohl z Moskwy. B. Bienkowska z 


opuszczenia fortec. 


; Komarna, 

HOTEL ANGIELSKI: Dr. Seinfeld ze Stani- 
sławowa, W. Serwatewski z Korazmina, A. Udrye- 
ki z Mosta. T. hr. Karnicki z Wołeznch. K. Marco 
z Medjolann. M, Smish z Medjolanu. T, Teodoro- 


ji 
Londyn 28. czerwca. Zatrudniony w 


wygotuje dla nich formalne pełnomocnictwa. rzutem, iż angielsko-moskiewskie memoran- | wicz z Żukowa. 


Wiadomość o zaszłym układzie między;dum wydał redakcji dziennika „Globe*. 


Prusami a ks. Frnestem Augustem nie jest | 


jszą: Królowa otrzymała wiadomość, że kou- 


HOTEL KRAKOWSKI : L. Heine, dr. praw 
ze Złoczowa. J. Witosławski z Witosławia, K. 
Strzelecki ze Złoczowa. S. Płachetko ze Złoczowa. 
HOTEL WARSZAWSKI: H. br. Wilczek z 


Londyn, 28. czertęa. „Times* dono-| 


Berlin 27. czerwca. Na ostatniem po- gres prawdopodobnie za 10 dni ukończy |Samoklęski. W, Wilczyński z Zaleszczyk. J. Gós- 


Rumelii. 'Toczą się układy co do uregulo- 
wania spraw kolejowych. Zdaje się, że na 
jutrzejszem posiedzeniy kongresu rokowania 
w sprawie greckiej stanowić będą najważ- 
niejszy przedmiot obrad, Wszystkie donie- 
sienia 0 zamierzonych: dla Grecji ustęp- 
stwach uważają jako niepewne. Prawdopo- 
dobnie wywoła skromny zakres tych konce- 
sji tak u Turków jak i u Greków pewien 
opór. W kołach moskiewskich objawia się 
ostatniemi czasy przychylniejsze usposobienie 
dla greckich aspiracyj. Przewidnją też w 
tych kołach pewne trudności przy dyskusji 
nad kwestją wynagrodzenia wojennego „w 
Armenii. Konferencje odbywające się w 0- 
statnich dniach między Andrassym i Hay- 
merlem z jednej strony a pełnomoenikami 
tureckimi z drugiej, mające na celu przy- 
gotowanie materjału do dyskusji w sprawie 
Bośnii i Hercegowiny zostały już zamknięte 
Przy tej sposobności porzueą prawdopodo- 


rezerwę i wystąpią z oświadczeniami, które 
okażą całą przepaść, jaka ich zapatrywania 
od zapatrywania mocarstw dzieli. [„Polit. 
Corresp.* ] 

Ateny 27. czerwca. Kreteńskie zgro- 
madzenie narodowe zawiadomiło konsulów, 


że w Apokoronie znajduje się 2500 rodzini 


chrześciańskich bez dachu i chleba. 

Ateny 27. czerwca. W okolicy Kanei 
toczy się od trzech dni zacięta walka mię- 
dzy Turkami a powstańcami kreteńskimi. 
(Pol. Corr.). 

Rzym 27. czerwca. Dziennik urzędo- 
wy donosi, że układy handlowe z Austrją, 
Belgją i Szwajcarją przedłużone zostały do 


bnie tureccy  pełnomocniey sa Be 


siedzeniu przyjęto przez Austrję i Francję |iswoje roboty. 
postawiony wniosek co do zrównania wszyst- 
kich wyznań w Bułgarji i we wschodniej Uwięziono [w Stambule] około 20 osób niż- 


czyć, że Moskwa zrobiła tę ofiarę jedynie 
dla pokoju, i że niema ona żadnych zamia- 
rów małodusznych lub egoistycznych. 


linowski z Kęp. K. Ochoeki z Białobożnicy. St. 
Przyjemski z Dąbrowy. J. Wilczyńska z Śniatyna. 

HOTEL KUHNA: K. br. Walisz z» Peszta, 
M. Dziwolski z Krościenka, 

KURS GIEŁDY WIEDENSKIEJ. 

WIEDEŃ 27. czerwca 1878, 
godzina 2. minut 15. po południu, 

Losy kredytowe 164 25. Węgier. kred. 226.— 
Akcje, fran.-aust. — —, Anglo-auatr. 111.— 


„Times* donoszą z Terapii 26.0 b. m.: 
szego stanu, na które pada podejrzenie na- 
leżenia do spisku na rzecz Murada. Sułtan 
zaniepokojony raportem ministra policji, któ- 
ry doniósł, że stronnictwo Murada wzrasta, 
kazał załogę w Stambule wzmocnić o 
25.000 ludzi. 


Ą 1 ś ; Unionsbank 68 —. Kolej Kar. Lud. 256 25 

Z Berlina donoszą „Times*: .We ŚrO- | Nordbahn 215.75. _ Kolej Poładn. 7750 

dę miał na kongresie Gorczakow mowę, w|Kolej Alfold. 12225. Kolej Elżbiety 172,50 
której nadmienił: Moi koledzy poczyniłi | Kolej Liw.-czer. 123.75. Weg. Nordostb. 116 75 
imieniem Moskwy koncesje, które zcacznie| Pudolfsbahn 12050 Węg. Ostbahn —.-- 


Węg. obl. p. w zł. 68 —, 
LoBy z r.1864 139 50, 


Galie. indemniz. 86 — 


gą większe od poprzednio zamierzonych. Za- Kolej siedmiog. 109.75 


nadto jednak dobrze znam uczucia moich ko- Verkehrabank 107 75. Losy tureckie 25 25 
legów, iżbym miał robić zarzuty przeciwko | Węg. galic. kolej 84.-— Kolej Państw. 257.— 
poczynionym koncesjom. Chcę tylko oświad- | Bankverein 94.50 Losy wegier. 80.75 


Kolej Albrechta — — Marki niemieckie 57 65 
Rosyjski rubel papier.1,19*/,. Renta węgierska — — 
Usposobienie: silne. 

Wiedeń d. 28. czerwca, 
godzina 10 minut 42 po południu. 

Akcje kredytowe 249,60  Anglo - austrjackie 114.10 
Kolei Kar. Lud. 256.25 Kolej Południowa 77.60 


Beaconsfield wyraził uwielbienie dla uspo-* 
sobienia Gorczakowa, wypowiedział dlań uzna- 
nie imieniem kongresu i wyrzekł nadzieję, 


Ą ł ; Unionsbank 68.50  Napoleonder . 9.34 
że w toku dalszych rokowań spotka się z spor obiczi: Sól t 
podobnemi usposobieniami. Berlin d. 27. czerwca. 
Londyn 28. czerwca. Rozprawa sądo- Rnes. Bankn. . 207.80  Oredit Actien . . 480:50 
wa przeciwko Marwinowi wykazała, że ten- Lombarden 136.50  Galizier . . . 110.90 
że d. 30. maja dwom wyższym urzędnikom Rumódnier 34.—  Oesterr. Banknot. 173.20 
Usposobienie : 


był pomocny przy odpisywaniu egzemplarzy : 
angielsko-moskiewskiego memorandum. Tego. 
samego dnia „Globe* w umyślnem wydania. 
ogłosił treść dokumentu tego. Później sko-| 1878 
piował Marwin osnowę memorandum, którą 

„Globe* również ogłosił. Dalszą rozprawę 
odroczono na dzień 6. lipca. 


T:PRYARERZOWAY "YPOARZ TY ROW 1: TLT O Z Z ZZZAKYIW TK? 


tw 


Lwów, z Izby handlowej, 23. czerwca. 


I Akcje za sztukę 
(bez kuponu bieżącego). I 


Wydrukował ktoś we Lwowie petycję do gorliwość i patrjotycznego ducha, z jakim|3y orngni Kolej galic. Karela Lndwika 255 — 251 50, j 
) ; h z ; : - . grudnia, s Lwowsko - Czern. - Jasska £3 — 195 50 A 
hr, Audrassego, ażeby się zajął polepszeniem losu wykończyli oni trudne dzieło ugodowe w 8 aĄŃ „AAA | I ś pd paki 
Polaków pod panowaniem moskiewskiem, pety- | sposób odpowiedni tak interesom o Ston I Konstantynopol 27. czerwca. Utrzy- Banku hip. galic. pe 200 złr. . 249 — 252 TA 
cję znpełnie napisaną w duchu większości Koła jskoteż dobru całego państwa. Spodziewam|ę jj”, 29 ODE 0 PE w-osja nich | rt. Li pała H Eo 7 PO RTLAN D GEM ENT 
polekiego, które także tylko z bumanitarnego ||; mę! s 80 P ł EL zd e dniach ważne przemarsze wojsk, mające jak L ERA rh wa, żę, 
stanowiska poruszało sprawę polską i ulżenia p Czy Elą 18 ucza 2 AREA się zdaje na celu skoncentrowanie ich i przy-| pow kieł Eh y" aj Ea : "| 84 80 86 | oraz najlepsze 
losu Polaków pod panowaniem moskiewskiem | nej i świadomość wspólności interesów w obu : ki rdęż ; - AOPEN K. b | ; p zyk" 

ie hmi "dip s, 3 ; gotowanie na wszelki wypadek.  Tożsamo 29 60 30 60 
domagało się. Czas natychmiast rzucił się na dzielnicach państwa zapuści coraz głębsze : 2: + :: 4 4 3 * s 45 611 R MANIC W Ji | (i ) 
nią, wydrwiwając ją jako żebraczą a właściwie |korzenie, i że monarchia na wzmocnionych| ą 9? Moskale w Rumelii i Bułgarji zarzą-| »  » 1.5 „_ okree, gen id i 
dla tego jedynie, że we Lwowie była ułożona. |-ogota w h d ONYCH | dzić ustawienie bułgarskiej armii, składają- | Banku bipot. galic. 6 prot. . . x965 90 50 BELGI JSKIE SMAROWIDŁO 
Wydrakował znowu Dziennik Poznański koncept podsiawac „W  zgodnem współdziałaniu cej się z 3000 ludzi. W ogóle, uważają tu Galic. Zakł. kred. włośc, 6 pret, . 90 — 91 50, 
lwowski memorandum. wykazującego kongresowi, wszystkich „SIŁ swoich prosperować będzie usposobienie głównej kwatery moskiewskiej III Listy dłużne za 100 złr. R . do żelaznych osi 4 
że bez odbudowania Polski nie AA ani pokój |pełna potęgi. jako wojownicze. (Pol. Corr.) Pea Ge „kk, a 2 E utrzymuje zawsze świeżo na składzie 
utrwalony, ani wolność narodów zabezpieczona. Równocześnie ; « j . 4 a Galicji i Bukowiny 6 pret. 90 25 91 30 
+ EG Bowcii się na nią wydewiwając ją, | wszystkie ustawy agódbwe At otoz u, UAE RE NE Iv. Obligi za 100 złr. . | August Schellenberg 
że żąda odbudowania Polski od morza do morza . af BO ie niższej na zapytanie Moy-|Indemnizacyjne galicyjskie . . 85 9U 86 8Q; we iwowie. 
itp. i wydrwiwając patrjotyzm lwowski, który Set PEDĄPESU z ae m W Izbie niż-|tara, że nie posiada urzędowego doniesienia | Pożyczka kraj. z r. 1873 po 6 pr. S$9 25 90 15 
czegoś podobnego się domaga. p dk: z a ł pa ydani w kwe |o zamordowania kobiet i dzieci przez Ba-|Losy miasta dg ty + + + 1425 15 50 Dr. Karcz 
stracić + 5 ij R , A Helf J opowiedział lisza na Wy-|szybożuków w pobliżu Kanei.  Mniema on,| * » RSWOWE wę 20 — 28 — | trudniący się od kilkansstu lat specjalnie radykalnem 
żeby się tak dalece = sy 9 PEM wody el jego, że „nie może nigdy „być W|że doniesienia dzienników są przesadzone. V. Monety. leczeniem chorób skórnych z zakaźenia 
nika Polskiego, GOA petający niby jego interesie Węgier, żeby państwa słowiańskie Layardowi polecono wystąpić z przedstawie- Ude ł * ę Z 3 th Agi rece A wzmacnianie sił, skat- 

, Mt: , aszej południowej gaanicy, biorąc się za|n; APE EM RE FO em nadnżycia osłabionych, 
zdanie. Cieszy go to, że Dziennik Polski po-|" NASZEJ pozućnio? , niem u Porty. Napołeendor 932 939, ordynuje w mieszkaniu prz 
I Ę 3 : : a= h , ś PSA 7 Odom y ulicy Wałowej 1. 8. 
tępił Gazetę Narodową, iż <igigoje są sj ręce, wę siłami skrępowały kajdana- Dowódzca w Sudabay donosi, że panuje|Półimperjał rosyjski . . . . 948 9 66 od godz. 8—10 i 2—4. 
a petycją m 4 zyj oz GE AST" mi nogi nasze. tam spokój. Rubel rosyjski srebrny w ód 174 184 (Także listownie przy ściałej dyskrecji.) 
z— . a 9 LJ 
Polskiego. Ależ przecie Dziennik Polski o-| | Berlim 21. czerwca. Gorczakow był| Londyn 27. czerwca. Grecja ŻĄdA|+o$ mok niemieckich . . . . 5126 68 25 |(aragleuydnae) makaa uałrć yaro, ałobościach 
świadczył się za memorjałem, wydrukowanym w| 1% wczorajszem posiedzeniu, 1 będzie także ubezpieczenia, ewentualnej autonomii grec-|grebro . . . . . «+. . 101 — 103 — |garniach %0 cenie 1 złr 0 ct za egzeplars 
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ET. MKeL 
SOK MALINOWY -górski. 


Eine Wiener Weingrosshand- Ktoby miał do zbycia 
lung ersten Ranges wiin cht einen 


Agenten in Lemberg KOCIOŁ parowy 
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e i tutejsz 
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Magazyn konfekcji damskiej 


ROZOLISY JE, hr. Potockiego asa —_ a ; z 
; , 4, : : ny w rym maszyny 0 j ŚR J 
z iw LA jder Galizien bereist gegen hohe Provi-|siię 30 koni a tukże ramę (gatr taa od najwyśmiewitszych do najtańszych, oraz ź J. FKihmayerii IWastępcy 
. sion zu acceptiren; fiir die Uehernahme|parowego może się zgłosić do Poda " lki "INA PEC R SRD PRS ESP A PPE p 
KAROL KLIMOWICZ das del credere ist bei der Nationalbank| 9155 Józef Leniecki, > WIĘ ki wybór, materji na meble ; © __ przeniesiony został na ulicę Hetmańską 
A » * r. sd i a : 4 -8 . R d Ę g = . 
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Wajici do pływania trykotowe od 
5 ct. do 1 zł., szyte z płócien: 
ka 40 do 80 et., bardzo wiel- 
kie 1 zł. 2634 5— 6 


Karol Gruchol 


k wa LWOWIE Rynek 35, 


ir GROSS, 


wz « 
Wiem, Stadź, 'Rothenthurmstrasse 11. (eiifj vis-a vis der Wollzeile, von 
9—5 und an Feiertagen vov 10—3, 

Alle Folgen der Selbstschwichung, Połlutionen, Samenfnes, Ueberrci- 
zung und die scheinbar unheilbaren Mannesschwachen, die frisch entstande- 
nen (in 8 Tagen) und veralteten Harnróhrenftsse, Strikturen und Harnblasce- 
do ia e a e ja LA bag ze bei Damen, Hamorrhoiden und 

, = j M3 ie syphilitischen Haur-, Hals-, Nasbn- und Knochenkra kbeiten und Ge 
„Centralle : VII. St frgasze Nr. 19. 2008 a 18 schwiirre werden radikal und ohne Berufsstórurg goheilt śgsgg” Auch br: (ich. 

Przy zamówieniach wymaga się podania ohjętości wskazanej literami na - i 2 * B 

rysun n. p. u pończoch do kolan objętość B, C, 0, E, Ga, ©, długość zaś [EREMM h i , ICE OZNA Rz 


I de K i B do D, pały pace agfa> od uda cała ehjętość od Ado J i ohjętość G O. 
dalej długość ed D do KiA do D, 


Ilartmanna TYNKTURA na wygubienie owadów, g 
dla Austrji i Francji przywilejem zawarowsna. ! 


Dotąd mieprzewyższena, nie- 
zrównana i sknteczna na Owady | 


zgumi wełniaue i jedwahne, w wielkim wyborze i wzapasie u 


J. M. Schmeidler, Gumni-Fabrik we Wiedniu. 


ZĘ RESSZTUW TEZY 2 
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| finden geschlechtskranke Herren und Damen in der seit vielan J:hren be- 


LE DANUB KE. 
Grand Journal Frangais de Vienne. 
YIL. Annee. 


Le DANURE est POLITIQUE, LIFTERAIRE, FINANCIER. Wocnat, di- 
stribution, caractóres des grands journaux de Faris. 


Przez Jego cesarską Mość 
Franciszka Józefa I. 
odznaczona wyłącznym przywilejem 


wszelkiego rodzaju, szczególnie na plu Le DANUBE comyte parmi śs*s ródacteurs les ócrivnins les plus justemeut E 
cą gy ko te Aseki SĄ SYG ł SW de la presse francaise et tient lieu en quelqne sorte do tout journal de Paris, © 
r6 opatrzone są U0vczną wiuielą Z 1 uest pas une nouvelle, un fnit - divers uimusant ou A sensation qui ne soit P a *) Jo» t t a [ow LAW 
d szym własnoręcznym podpisem, a firmą | roproduit dane le DANUBE a une distance de quelques jours. | I Cpal a A/ we cl Ynal vJLe 
Trucizna na szczury. ua Laki Pin żę: Z ŁERE . Le i pablie deux fenilietons dus 4 la plune des premiers roman- y 
: ; , asze nowe c. k. uprz, 1 jw ciers contemporains. Il tient au courant de toutes les publications nonvelles, wyrobu Franciszka Jama ktwizdy, aptekarza w IKKorneue 
jest prawdsiwa do nabycia: Ki, napełnione prawdziwym proszkiem Le BANUBIE donne une 1evue bi: meusuelle de la mode parisienne. uSkii zamianowanego przez AMEA urząd ochmistrzowski 
we LWOWIE n pp. K. Iskierskiego, na owady, zalecamy jak najlepiej z po- Le DANUBE est ródige dans uu esprit qui lni permet $ w Ą j:4 i * si yźś M dal k" 
J. Beisera, Z. Ruckera, p. Mikola- wodu swych korzyści, które w użycia VFaccós dans toutes les families. ego Mości cesarza i Króla, c. k. dostawcą dworu, 
, , posiadają. 1891 2 —6 Unna fi. 5. — Trois mois f. 1.50. 2013 12—12 wyrobów weterynaryjnych. 
scha, w STANISŁAWOWIE nu Ste- HARTMANN 4. MITTLER Adi 6 ta 4 5 i ) 
chora v. Bebenitzy -w KRAKOWIR R nt , każ” a ady Z wielu przedłożonych nam pism o skutecznem użyciu c. k. Płymu 
B. J ; ki właściciele przywileju we Wiedniu, Stadt, Bickerutrasse Nu. 10. WIEN s Margarethenstrasse Nr. 5. uzdrawiającego (RBestitutions-Fluid) przytaczamy następujące: 
u p. B. Jawornicziego, 2200 9-9 We Lwowie do nabycia w handln p. Franciszka Ebrlicha, ) J 
Cena sztuki 50 ct. z i Do p. Franciszka Jana Kwizdy w Korneuburgu. 
ce b ) Uznane przymioty wyborne pańskiego c. k. uprz. płynu uzdrawiają- 
KS sSwiadecłwo. = cego, mialem sposebneść wypróbować w przeciągu kilku lat, obecnie okaza- 
ły się one nader praktycznemi u mojej klaczy „Bijoa.* Jak wiadome, zro- 
Upa 2 biłom podczas mojej wycieczki służbowej dnia 2. %. m. drogę z Wiednia 
Umiiej ętne OWERSZEMIE do Pardubic (36 mił) moją klaczą w czasie 27 godzin i 50 minut i prze- 
o antiartretycznych, antireumatycznych konałem się, Że teu Świetny rezultat po większej części przypisać mogę 
h zł, pańskamu e. k uprz. plynowi uzdruwjarącmu, którego przed moją podró- 
» | | [V N. 0 h Ą ółtk U ł4 jakoteż podczas tejże uk stacjach wypoczynku używałem. Stwiordzam z 
|| t (AJ (/ (AM ( // (i ( Bpreyjemn-ścią, Że pański c. k. uprz. plyn uzdrawiający ścięgna i muszkuły 
"m 4 u koni cudownie wzmacnia, i tem sameta czyni koni w wielkich wytęże- 
K=7 pana aptekarza W ilhelma. <©58 M niach wytrwałemi, Również ukazał się ten płyn zbawieunym jako Środek 
Ktp ma pojęcie o wygórowanym ezarlataniźmie, który się w naszych czasach EP ZOSENACJĄCJA PO odbytej jeździe. a 
z powszethnemi środkami wszelkiego rodzaja praktykuje, ten sobie wytłumaczy nie- ć Wiedeń . Jau Tippelt i 
ufność fókarzy do tych środków, i nie przypisze tego pedintycznej niechęci przeciw handlarz koni i właściel ujeżdżalni w Alser- 
nowabódtwu, jeżeli az Z Wieck pcz wód od pa Sj" tajemnic le- 1 grund, Schwarzspaniechaus 3 i Leopoldstadt, 
vtnięfych (arcanum). I ta reguła nię jest bez wyjątku; znajduje bowiem ona zupełne ; ą - 
depfawiedliwienie i uprawnienie w tych wypadkach, gdzie na podstawie faktów "sm d% ton 5 uttłewort p A |— pn JE ad 
dzone doświadczenie I na teim oparta aklamacja publiczności, wyprzedzi badanie le- 3 Do p. Franciszka Jana Kwiedy w Korneuburgu ! 
karzy, wydawszy pierwej swój wyrok. Taki wypadek jest z Wilhelma krew czy. we Lwowie przy ulicy Grodeckiej 1. 22. Zechciej mi pan odwrotnie znowu przysłać 192 flaszek pańskiego 0, k. 
szczącemi ziółkami, gdyż powszechny wyrok jest najniezawodniejszą rękojmią, dla j > ab kład Ikie ł arki + 12 k ms kobiżac JDaŃakii l 
wartości pewnej rzeczy i sprawdził najlepiej tychże skuteczność przeciw różuorodnym polecają swój obficie zaopatrzony skład we wszelkie juprz. płynu uzdrawiającego i 12 paczek maści ua kopyta. Pański płyn 
*Wierpieniour ręamatycznym, gośćcowi, podarze. Użycie poleconych Wilhelma krew|jfją BAG” MASZYNY I NARZĘDZIA ROLNICZE WR uzdrawiający uratował moją piękną pruską klacz która wskutek niezręcz- 
czybuczących ziółek w najuciążliwszych i zakorzenionych cierpieniach reumatycznych mianowicie na zbliżający się sezon polecają nego skoku zaczęła marnieć, Ponieważ nadaremnie nżywałem wszelkich 
i goścowych, pobudza ospałą czynność skóry i wydzielanie się potów w wysokim 5 j J ista w Środków, zacząłem gdy upały się zmniejszały, używać pański c. k. uprz. 
stopniu, | PA / źniwiarKki W. A. Wóda „New Reaper ac SEO „8: Akro RAMRZA ma 
poleca ||. Bzczególnie we wszystkich cierpieniach reumatycznych i goścowych ludzkiego jako najdoskonalsze, nader lekkie i pojedynczó również młocarnie do płyn uzdrawiający, ry zawsze wodą rozpuszcz przep 
s Ś vj bać! s organizmu, które zawsze połączone są z febrą 1 zapalnemi afekcjami w stawach, ruchu ręcznego, kieratem i parą o dowolnych wielkościach a po 12 dniach koń mój zupełnie pozdrowiał, 1 
W. Marszałkiewicz |opuchnięciem i t. p. w podagrze, bolach w krzyżach, w biodrze, rwaniu członków, znane z, dokładnego wykończenia. Przy tej sposobności muszę panu donieść, Że próba zrubiona za po 
jwatywności stawów, kurczach w łytkach nawet przeciw zatwardzeniu, hemoroidom Ilustrowane katalogi gratis i franko. 2582 4 6 Wglffmocą pańskiej maści na kopyta, baruzo szczęśliwie wypadła. HKasowy koń 
we Lwowie, ul. Krakowska 1.6. M1 * v- okazały się te ziółka w wysokim stopniu leczniczemi. : : i i a 
y Wy. aj Ziółka te przeciw wymienionym chorobom, mogę jak najlepiej zalecić. podczas tresury mocno skaleczył się ocylem na Jewem kopycia tylnem, 
poręczając sumieniem prawdziwość i Berlin, w styczniu 1872. kazałem naprzód kopyta odmiękczyć w gnoju krowim, a potem pi smaro- 
świeżość tychże (L. 8.) Dr. Johannes Miiller, ||wać maścią pańską na kopyta, koń się zupełnie po tej operacji wyleczył 
W -— 125211 4—6 radca medycyny. (i rie koleje, kopyto odzyskało swą pierwotuą elastyczność, a porost nad 
B che rely sporządza Franciszek Wiłhelm, ap- koroną ukazuje się bardzo korzystny. 
=; tekarz w Neunukirchen. ; ; 870. Z ażani 
Pierwsze austrjacko - szląskie Pakiet podzielony na ośm porcyj, przyrządzonych według le- Opawa 26. marca 1870 E A, p Hi ay M A 
TOWARZYSTWO kmrskich przepisów. wraz z objaśnieniem sposobu użycia w rozmaitych osika rUAĘ Wsp NPAAENY "igskan 
1 zł. Osobno za stempel i opakowanie IQ ct | 
łupkowych tomów Przestroga. Należy się strzedz przed kupnem fałszywych ziółek i żądać Prawdziwe wyroby weterynaryjne są do nabycia: 
(Schiffar - Bruch) zawsze „Wilhelma antiartretycznych, antireumatycznych, krew czyszczących ziółek We Lwowie : Konstanty Iskierski, apt P. Mikolascha, apt. J. Beisera, A 


gdyż wszystkie inne pod tą nazwą pojawiające się ziółka autireumatyczne, sąj 


naśladowanym wyrobem apt. Żygtuun. Racksra (drwi Tomanka), Jakóba Piepesa; Władysława Tepy, 


powierzyko niżaj podpisanemu 
Japt., w bandluSt. Markiewicza; w Krakowie M. Jawornichi w rynku gł. kam. 


z (| ż Ą a ż 
Dla dogodności PT. pnbliczności, prawdziwe Wilhelma autiartrytyczne, OR zamszu ATi ie! KE i 5 Ticii 
r ; z jera, tudzież we wszystkich niemal miastach królestwa Gmiicji są składy 
Skład dla Gal icji | owa e KEG" pozsigcgalco ZOjk U wad "a -i 2 NY sez M Ci uni i . i ł urządzone, które od czasu do czasu dzienniki polskie podają w ogłoszeniach. 
zaopatrzony w wyborny materjał, służący "Pk. dy 4" e sęki dan rf wc dł A 0 nica ĄADUNLENIC W poniedz ałelx „ą * Dla zapobieżenia fałszowaniu uprasza się nie za- 
do pokrywania dachów. w dibrec A Klędlctki ag. w Bóliteżcach A: Wadiwie? EE M. 8. Praskudg Przestroga. nieniać. Płynu użdrawiającego Fran. J Kwisdy, 


na dnia 1. lipca 187 S-<=qg 
wieczór o Glej godzinie. 


PROMESY 
wiedeńskie losy |kred towelesy 


po 2 zł. 50 et. i stempel. po 4 zł. 50et. i stećbpel. 
Razem 6 zł. 50 et. i stempel. 


/ 


Główna wygrana zł. 400.000. | >> 


Wóchslergeschaft der Administration una SIE 
ve WIEDNIU  WYĘECERCU JE ve WIEDNIU Rozdarowuj emy każdemu 
Wollzeile 13. 33 ra Wollzeile 18. | najpotrzebniejsze artykuły śomowe, jako to: łyżeczki do kławy 1 łyz- 


Ch. Cohn. 2002 0—10 B jg ki stołowe, noże i widelce i t. p. 
© i Z luasy konkursowej upadłej wielkiej fabryki angielskiej iswyra „ Brita. 


ę > JĄ nia” otrzymaliśmy zlecenie, by rozdarowywać wszystke n nas na ukła- 
Zs>DLA GOS P ODYŃ!=w dzie się znajdujący towary ze srebra „Britauia* za zwrotem mało znacznych 
Pomiędzy wszystkiemi dodatkowemi środkami do kawy, zjednała sobie nie- JB kosztów frachtu i 3/, części robocizny. ki 


|zbitą skuteczność 1 %a przesłaniem lub pobraniem pocztowem wyszczególnionej A Lax © k 
Hawa Ferancka, 


dym artykule ceny, mieszczącej tylko fracht z Anglii do Pa małą 
wynalazek Henryka Franka Synów w Lndwigsburga, 


Również przyjmują i wykonują się p *| Brzeżanach G, Fadenhecht, w Baraztynie J, N. Klinke apt., w Czerniowcach lgn. Śchnirch i J. 
krycia plachą cynkową lub żelazną, asfal-| Golichowaki apt., w Sy ka JE kj BAH apt., w półiromiia A. ZĘ zę apt., * Dogi 

g ę hebyezu L, Dobrzyniecki apt. i Blamenfe apt., w Guraknmorze Eliasz Botezat apt., w Jaro- 
tową tekturą, angielską asfaltową bibnłą, RAMIE Lad. Wisłeżki ski. 06 Bohua apt., w PSS EAT P. Hofmann, w Jaaaach rh Sehfller 
ogniotrwale nawet na starych gontach , apt., w Kamionee Strumiłowej Zawąłkiewicz apt., w Kołomyji M. Rolchower, E. Stenzet apt., 
których zrywać nie potrzeba. Warunki i| w Kezowy J. L, Wisłecki apt., w Krakowie J. Pranesyńaki apt., Wilkelm Fen, w Kolhaszowej 


Ę s smi q „| Fr. Buezek apt., w Kopyceznyńcach P. Znamirewski apt., w Lipnika przy Białej E. Sokalaki apt., 

ceny LL! umiarkowane z rękojmią dziesięcio w Monastersyskach wład. Zaraki apt., w Nowym Targa X. UsuF: CE" AE P. Filipe 

eLNIĄ. "R apt., w Dświęcimie K. Stebarski, w Podgórzu J. dkajski apt., w Pedwołeczyskach D. Schneider 
let ,. 2215 10—20 | zyt,, w Dówią K. Steb Podgó ę f y Sch 

Pokrycie tekturą ogniotrwałą nie prze- | spt., w Przemyślu J. Geidetzekka, w Ropczycach M. Żymirski apt.. w Radxicckowie A..Jaśkiewicz 

i kosztów okrycia gontamł. apt., w Rohztynie Hirsch Łiebteieh, w Madowcach A. Decani apt., w Rymanowie w. Wojtyn- 

nosi KO P 8 „ akiego apt., w Rzeszewie u A. Kalinowskiego apt., w Samhorze Jozef Aleksiewicz apt. obw., 

W. inowiez, h Saaeku Jan jek apt., w Sadogórze Damiaz EE sote 4 hi Staaisławowie HEA 

. Stecher apt., w Ntryju „ Drągoweki apt., w Saczawie Jaliaa Fiehert apt., w Szczurewej W. 

Adres JA Krakowie, od c Hqiax = w S dłrdowić Ry fseraki był. w Tarnopela F. Fa giewicz apt.. w Tarnowie, 

domu, Ł 107 ulica Wałowa. | p; Rank spt., w Ustraykach Jni. Riedf apt.. w Wadowicach 8. Karowaki apt., w Zaleszczykach 

2 rasz apt., w Złoczewie O. Fadenkecht. w Zółkwi Jaliusz Naklik w Żarawnie J. To- 


Ce s. ed król. 
wyłącznie ? uprzyw. 


Bistrakt Orzechowy 


wynalazku A. Macznekiege w 
Wieómiu, wyrabiany jest z zielo* 
pych łupin orzecha włoskiego i farbuje 
najpewniej i najlepiej siwe włosy na 
kolory: blond, szatyn, ciemno szatyn i 
czarny, bez brudzenia nkóry na głowie 
jako też bielizny.- Ekstrakń orzechowy 
jako preparat czysto roslinny, nie za- 
wierający w sobie Żadnych pr.ymieszek JĄ 
metalicznych, oprócz zalet, że ani zdro- 


który jedynie odszczególmiony został c. k. wył przywilejem, 2 innemi temu, 
podobnemi wyrobami, *% baczyć na to że kaśda flaszki zamknięta jest pieczęcią 
a na etykiecie mój niżej prawy podpis się znajduje. szą 

M$ Ktoby .mi talszerza wskazał, który nadu- 
żywa mej marki ochronnej, abymgo mógł przedsąd 
podciągnąć otrzyma wynagrodzenie do 506-zlt. TĘ 


FC Roy 


” 


O 


Krople odradzające 
: dr. Ś. Thompson. 
PJ Kto chce atać się śilngm i jędrnym niech używa odradza- 
acych kroęel Thompsona. Kregle te ną najlepszym specy- 
fiernym środkiem przeriw niemocy męzklej, ałabościom w 
krzyżach, estahieniu ogólnemu, olucjem nocnym, apazmom nerwowym zlad gechodzą cym 
upośledzundma (rawieni żenie ndści, zawrołom głowy z ogłahienia wyni m i wazel- 
kim zgoła cierpieniom awodowanym żywością namiętuuści w młodym wieku i długotrwa- 
łemi chorohami. Odradzają one organizmy, wzmaeniają i do sił przywrśócaja oso naj- 
bardziej wyczerpane i wątłe, w większej części wypadków joden naken wystarcza dla po- 
wretu de zdrowia. 

Doatać można we Lwowie w aptekach pp. Mikelascha i Rackera, w Czerniowcach 
a Goliechawakiego, w Drahokbyczy Dehrzynieckiego. 1870 1—2 


RZ 
.. 


część robocizny, otrzyma każdy następujące przedmioty 
= darmo <smg 


k 2 : * > EESGEJRGA 2a m 2a KH (AZOA: K. Ai ZO GO GD GO As GA GO EEE lik k h i i Li ; 
ak *, kc nie a, xa Pona ARRURNABRASKS BRE PRARAADLIM A SĘ" o toby 6a] tak da. ky uWłujęecykeu ugody | sztuk łyżek stołowych ze srebra „Britania”, 5 sztuk takich samych 
ną 10 Why) farb. <= |-m w 7 k di Zakładzi i e lece ulubionej i pożłądenej Matwie Francka, ; ły czek do ly, raza k sztuk, które kosztowaiy Hong 6 
; „K £ /Gzie i i ieczba fabrykantów b ili t dB kosztują obecnie wszystkie 12 sztuk razem : ś zt. 2 35 
1 flak. Ekstraktu z orzechow. płyn. m zł ce8 | 4 UKIA zaszkodzić, stara się mnoga liczba fabrykantów Kóżnorodne i liche preparaty pod [$ żŚ KCPG OR "ie „rabkał „Britaniać£i wnglelkedośni 
n 


j . «u w handel i4. ę tych dru-|j] © sztuk moż 
1 ełoik pómady, otikcbowo kują całą, Śaę 4 catch ai: MZ R rio EN 2. (Tek m klingumi stalowemi, 6 sztuk takich samych włdelców, ra: 


aa 
GR 
© 
8 
G 
SĄ 
E 
Gń 


4 ) 4 
1 R ER, GL zaedt ©. i" zdrojoweo sd kapielnym z Heinrich Franck-Sóhne w Ludwigsburg | zem 12 sztuk, które kosztowały dawniej 9 zł., kosztują obecnie 

pół dakonu olejku orzechow n rz s A > saRe a kę, sa wszystkie 12 sztuk razem  . Ą ź ś wi zł. 3.40 s 

Prawdziwe do nabycia : w Kr ynicy © posiadacz 6 fabryk, w O ZE OW Ce w Rieth, Bretten, Meimsheim i|] j En KEG (0 RAE a e M aydć zl. 1.30 

Ę k h SŁ j z zego Br ritan| . 

w składzie perfumeryj tak w domach skarbowych jakoteż prywatnych jest jeszcze dosyć wygodnych KA Dlaczego ? mask ostfdobóć stara . cię dwaj 4 ko RE (i m P 4, A pdr AGA 

s ra WDiatego, wymagana JESU ostrożn przy kupnie! Prócz tego eleganckie lichtarze stołowe, para zł.: 1, 2, 2.50, 8. Tacki po ct, 

A. Maczuskiego pomieszkań Ń©| wynalazcy i fabrykanci ź B 50. 75, 80, zł: 1, 1.40. Imbryki i Herbutniczki po zł: 2, 2.60, 8, 4. Żyranło” 


w Wiedniu, Kśarntnerstrasse 26. 
We Lwowie w handłu K. Strzyżowskiego. 
3 „ Leona Sedlaka, 
w apt. K. Mikolascha. 

u Józ. Schwarza Cviffenr, 
n Marcina Miillera kupca. 
u Zyg. Riickera aptekarza. 
Krakowie u Wilhelma Fenza. 

2554 9—20 


Ą le para po zl.: 6.50, 10.50, 14, 20. Uukiernice po zł: 2, 2.80,.4, 5.50, 7. Po- 
j sypiice na cukier po ct. 40, 75, 90, zł. 1. Kurafki na ocet i oliwę po zł. 2,50, 
3.80, 4.25, 6. Masielniczki po ut 95, zł. 1.70, 2.80, 3.25 i 4 ac., ręczue lich= 


„ wamych ce zaraz do w majęeła. Kolej przychodzi do sta- zatem zmuszeni na skrzyn= 
% cji Mnszyna-Krynica do 14, czerwca "m rog dzień, od 15. GN zaś dwa kach i opakowaniach nmie- „ Mas pi oda „ADC LE le 
[o razy dziennie tj. o 9. god, 82 minut rano io 10. god. 2 min. wieczór. v4.|szczać takie podpisy tarze po50, 65 ct. i 1 zł. za sztnkę tudzież niezliczona ilość innych przeduiotów. ź 

Z dworca kolei do Zakładu dostać się można łatwe, fiakrami, omni- > i prawnie zaprotokołowaną marką ochronną |. Da. Szczególnemu uwzględnieniu poleca się : KM j 
4 busami, lnb wózkami góralskiómi oczekującymi podróżnych przy dworcu. P p: a H 6 sztuk możów stołowych « trzonsani « najlepszego urobra „Britaniać 


= od daty odebrania zgłoszenia z odpowiednim zadatkiem po umiarko- FE) prawdziwej kawy Francka są 
R 


n 
n 
n 
Ł) 


jer Zaklad 10 i i Ś h [a 2 ungielskiemi klingami stalowemi, 6 sztuk takich samych widelców, 6 
UW" dy. Jr ndk BE SRIŁ = 2 ad ao | $ e ż (gj sztuk ciężkich i muł oitj0h łyżek stołowych, 6 sziuk takich samych k: 
EBWEUSEKSSWSBA KRCELEJK B5FEH RZ= >| łyżeczek do kawy w eleganckiem pudełku aksamitnem, razem Ż4 sztuk, 
tela EST ESTEE ŁARZIEKWGEM * Merezz wa 


ZbrrSg E 


które pierwej bez pudelka 13 zł., kosztują t raz wraz pmflelkiom Zł. 6.40. | 
Powyższe przedinioty są z najlepszego srebra „Brzteniaś i nie dadza się 
i rozróżnić od prawdziwego srebra 13 próby nawet po upływie 5ciu lai użytk 


PEEK 


a za trwałość barwy srebrzystej daje się gwarancję. | | / 
i npraszają Szanownych gospodyń, dokładnie na te znaki baczyć, ażeby ; Obowiązujeny się także zwrócić każdemn pieniądz, gdy przedmioty 
prawdziwą ód podrobionej rozróżnić można. 1968 2—5 JĄ poczernieją lub pożółknieją. / 1967 7-12 gg. 
We wszystkich znaczniejszych handlach korzennych w kraju można | Adres . Britania- Silberwaarejn- Niederlage = 
m || | ————— a s j Ę 
Wien, Babenbergerstrnase ]. a 


daj | 


do smażenia fruktów, 


kilo 50 eentów w głowie 


r KAROLA BAŁŁABANA we Lwowie. 


a Z ZTS WRO DAE ON 


7 sz: 


— a, 


Odpowiądsiatny redsk'or Jsn Dobraański. 


A _H A = 3 - k e" 


